
Terror w Sudanie
Nie milknq 

głosy protestu
Również w piątek z różnych 

krajów świata napływały do­
niesienia. świadczące o tym, 
że terror w Sudanie budzi obu 
rżenie całej postępowej opinii 
publicznej lub co najmniej 
bardzo krytyczne głosy ze stro 
ny bezstronnych obserwato­
rów wydarzeń sudańskich. 
Równocześnie zwraca uwagę 
fakt, że środki masowego prze 
kazu ChRL nie podały dotych 
czas żadnych głosów protestu 
ani krytyki, jak również igno 
rowaly niezliczone wiadomo­
ści w tej sprawie nadchodzące 
z zagranicy. Równocześnie zaś 
nadeszła informacja, że przy­
wódca sudański gen. Nirneiri 
w czwartkowej depeszy do 
Mao Tse-tunga oświadczył, że 
zacieśniane będą nadal „dosko 
nałe stosunki” między Suda­
nem a Chinami, oparte na 
wzajemnym zrozumieniu i 
współpracy”.

Redaktor naczelny dzienni­
ka „Al Ahram”. Hajkal w piąt 
kowym. tygodniowym przeglą 
dzie wydarzeń krytykuje gwał 
towmość represji antykomuni­
stycznych w Sudanie i dokona 
ne tam egzekucje. Zadaje on 
sobie pytanie, czy odwet wo­
bec komunistów sudańskich 
nie poszedł tak daleko, iż zaha 
muje wszystkie postępowe si­
ły w Sudanie i sparaliżuje ich 
działalność. (PAP)

Posiedzenie „czterech" 
w Berlinie Zachodnim
W gmachu byłej Sojuszniczej 

Rady Kontroli w Berlinie Za­
chodnim odbyło się w piątek 
30 bm. czwarte w tym mie­
siącu i 26 z kolei spotkanie 
ambasadorów ZSRR, USA, 
W. Brytanii i Francji poprze­
dzone dwoma posiedzeniami 
ekspertów czterech mocarstw. 
Pc kolejnym posiedzeniu zo­
stał opublikowany wspólny 
komunikat, który głosi, iż na­
stępne spotkanie odbędzie się 
w dniu 10 sierpnia br Do tego 
czasu eksperci czterech mo­
carstw będą kontynuować swe 
konsultacje. Zgodnie z przyję­
tą przez 4 ambasadorów zasa­
dą tajności rokowań, nie po­
dane szczegółów przebiegu po­
siedzenia. W krótkiej rozmo­
wie z dziennikarzami ambasa­
dorowie ocenili je powściągli­
wie.

Związane z przebiegiem ro­
kowań czteromocarstwowych 
zainteresowanie zachodniober- 
lińskich obserwatorów poli­
tycznych koncentrowało się 
tym razem na coraz intensyw­
niej podejmowanych przez 
CDU/CSU próbach zakłócenia 
rczmów i udaremnienia poro­
zumień. W Berlinie Zachodnim 
pojawiła się cała seria publi­
kowanych przez tę partię plo­
tek. oskarżających rząd Brand- 
ta-Scheela oraz trzy mocarst­
wa zachodnie o „wyprzedaż 
interesów” Berlina Zachod­
niego i gotowość do wszelkiej 
koncesji na rzecz ZSRR. Do 
tej nacjonalistycznej kampanii, 
kwestionującej również prawa 
mocarstw zachodnich w Berli­
nie Zachodniip. przyłączyła się 
ściśle skoligacona z prawico­
wym skrzydłem chadecji cała 
neohitlerowska prasa NRF z 
„National Zeitung” na czele, 
nawołując wprost do saboto­
wania rozmów czteromocarst- 
V. owych. (PAP)

Sesja Rady
Najwyższej RFSRR

W piątek na Kremlu zakończy­
ły się trzydniowe obrady sesji 
Rady Najwyższej Federacji Rosyj 
skiej nowej kadencji. Przewodni­
czącym Prezydium Rady wybrano 
w ostatnim dniu obrad 65-letnie- 
go Michaiła Jasnowa.

Wybrano także 17 zastępców 
przewodniczących Prezydium Ra­
dy Najwyższej, sekretarza i człon 
ków prezydium.

Przesłuchanie 
oskarżonych w ZRA

Jak podaje agencja MEN, 
kurator generalny ZRA.

pro- 
Abti

Zeid. poinformował na konferen­
cji prasowej w piątek, że 31 iip- 

120 osób oskarżonych o udział w 

dentowj Sadatowi. Przesłuchiwani 
oni będą pod zarzutem „zdrady
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Projekty nowych uchwał

Posiedzenie Prezydium Rządu
Hydroelektrownia Sajano-Szuszenskaja

Na posiedzeniu w dniu 30 hm. Prezydium Rządu rozpa­
trzyło projekt uchwały w sprawie udziału Naczelnej Orga­
nizacji Technicznej oraz zrzeszonych w niej stowarzyszeń 
naukowo-technicznych w intensyfikacji gospodarki i rozwi­
janiu nowoczesnej techniki.

Intencją uchwały jest stwo­
rzenie warunków dla lepszego 
niż dotychczas wykorzystania 
potencjału wiedzy fachowrej, 
inicjatywy i pracy społecznej, 
jaką reprezentuje NOT i zrze 
szone w niej stowarzyszenia 
naukowo-techniczne, 
w celu:

— zapewnienia 

głównie

właściwej
realizacji polityki rządu w 
dziedzinie rozwoju technicz­
nego i społeczno-gospodarcze­
go kraju, a także

— podnoszenia poziomu 
technicznego i organizacyjne­
go procesów orodukcyjnych i 
inwestycyjnych, zwiększania 
wydajności pracy, podnosze­
nia jakości produkcji, obniża­
nia jej kosztów oraz pełnego 
wykorzystania istniejących re 
zerw.

Uchwala nakłada na kierów 
nictwa państwowych jednos­
tek organizacyjnych wszyst­
kich szczebli obowiązek okazy 
wrania jak najdalej idącej po­
mocy w rozwijaniu działalno 
ści stowarzyszeń naukowo- 
technicznych.

Realizacja postanowień u- 
chwały przyczyni się do pogłę 
bienia współpracy NOT i zrze 
szonych stowarzyszeń nauko­
wo-technicznych z zakładami 
pracy i organizacjami spolecz 
nymi działającymi w jednost­
kach gospodarki narodowej, 
zwłaszcza w doskonaleniu i 
wykorzystaniu kadr technicz­
nych, opiece nad młodzieżą i 
rozwijaniu jej twórczości tech 
nicznej oraz ukierunkowywa­
niu inicjatyw na aktywizację 
załóg robotniczych.

Prezydium rządu dokonało
oceny 
waniu 
finerii 
go w 
cach.

postepu prac przy usu- 
skutków awarii w ra- 
nafty im. L. Waryńskie 
Czechowicach-Dziedzi-

Rozpatrzono projekt uchwa­
ły w sprawie utworzenia Zjed 
noczenia Kopalnictwa Surow­
ców Chemicznych. Utworze­
nie zjednoczenia ma na celu 
zapewnienie niezbędnych wa­
runków dla realizacji przez 
górnictwo surowców chemicz 
nych zadań w rozwoju gospo­
darki narodowej.

Rozpatrzono także projekt 
uchwały w sprawne kierowa­
nia pracowników na studia 
doktoranckie dla pracujących 
oraz w sprawie ulg i świad­
czeń przysługujących tym pra 
cownikom. Trzeba stworzyć 
dogodne warunki dla odbywa 
nia studiów doktoranckich 
przez osoby wykonujące rów­
nolegle pracę zawodową. Re­
alizacja postanowień uchwały 
zapewni wzrost kadry nauko­
wej dla przewidzianego w’ 
planie 5-letnim szybkiego roz 
woju zaplecza naukowo-ba­
dawczego.

stanu”, za którą — jak stwierdził 
prokurator — grozi kara śmierci.

Dokumenty Pentagonu 
nadawane przez radio

Niekomcrcjalna rozgłośnia ra­
diowa w Stanach Zjednoczonych,

PAP RADIO INF.Wt TEl EFONEM 
RADaD 'NE 
we r/tt

pap
WBAI, rozpoczęła nadawanie w 
całości tajnych dokumentów Pen 
tagonu na temat agresji 
kańskiej w Indochinach.

Rozmowy Sisco 
w Izraelu

amery-

Amerykański podsekretarz ?ta-
nu do spraw bliskowschodnich,

Wychodząc naprzeciw po­
trzebom szkolnictwa w woje­
wództwach katowickim i zie­
lonogórskim, Prezydium Rzą­
du podjęło uchwałę o utwo­
rzeniu dwm samodzielnych 
wyższych szkół nauczyciel­
skich w Częstochowie i w Zie 
lonej Górze. Zadaniem tych 
szkół będzie kształcenie nau­
czycieli dla potrzeb szkół pod 
stawowych zasadniczych
szkół zawodowych. Utworze­
nie dwóch nowych zakładów 
kształcenia nauczycieli jest 
konsekwencja zaplanowane­
go i realizowanego przecho­
dzenia na newy system kształ 
cenią nauczycieli wyłącznie w 
szkołach wyższych, zgodnie z 
uchwalą V Zjazdu Partii. Wy 
mienione uczelnie będą kształ 
cić nauczycieli w specjalnoś- 
ciach: humanistycznych, ma.
tematy czno-przyrodniczych 
pedagogicznych. (PAP) 

Z Trypolisu

Rozpoczęcie arabskiej 
konferencji na szczycie

W piątek przed, południem rozpoczęła się w Trypolisie 
arabska konferencja na szczycie, z udziałem szefów ’5 
państw arabskich: przewodniczącego Rady Rewolucyjnej Li­
bii, płk. Kadafiego. który jest gospodarzem spotkania, pre­
zydenta ZRA, Sadata, prezydenta Syrii, Asada, przewodni­
czącego Republikańskiej Rady Prezydenckiej Jemeńskiej Re­
publiki Arabskiej, Irjanicgo oraz przewodniczącego Rady 
Prezydenckiej Ludowo-Demc kratycznej Republiki Jemenu, 
Rubai. W T-ypolisie znajduje sie również przewodniczący 
Komitetu Wykonawczego Organizacji Wyzwolenia Palestyny, 
Arafat.
Podstawowym zadaniem

konferencji, zwołanej z inicja­
tywy pik. Kadafiego. jest 
omówienie sankcji, jakie kra­
je arabskie chca zastosować 
wobec Jordanii, w zwuązku z 

próbą likwidacji palestyńskiego 
ruchu oporu, podjętą ostatnio 
ponownie przez obecne władze 
tego kraju oraz zerwaniem 
przez króla Husajna porozu­
mień kairskich i ammańskich, 
zawartych z palestyńskim ru­
chem oporu we wrześniu ubie 
głego roku, po okresie wojny 
domowej w Jordanii.

Do udziału w konferencji za 
proszonych było dziewięć 
państw, które podpisały poro­
zumienia kairskie. Kuwejt. Li 
ban, Arabia Saudyjska. Tune­
zja i Sudan nie przysłały do 
Trypolisu swTych przedstawL 
cieli. Do ostatniej chwili ocze­
kiwano tu przybycia przewód 
niczącego Rady Rewolucyjnej 
Sudanu, który dopiero w pią-

AMAWWAMAMWWWW
Joseph Sisco, rozpoczął oficjalne
rozmowy 
spotkanie

Jerozolimie. Jego 
premierem Izraela

Goldą Meir rozpoczęła krótka dy-
skusja z ministrem spraw 
nicznych Abbą Ebanem.

Adriano Herbert 
zagra-

czuje się lepiej
Rzecznik szpitala Groote

Schuur w Kapsztadzie poinformo 
wał, że stan zdrowia Adriana Ker 
berta, któremu prof. Barnard 
przeszczepił przed 5 dniami płu­
ca i serce, ulega ciągłej popra­
wie. Jak wiadomo, pacjent miał 
ostatnio trudności z oddychaniem.

Katastrofa 
w Afganistanie

Jak informuje radio Kabul, w 
jednej z wiosek prowincji Hin­
dukusz (Afganistan) w wyniku ti- 
lewnych opadów dec/rzn obsunę­
ła się ziemia. Tysiąc osób zosta­
ło zabitych.

■< >

W Krasnojarskim Kraju (Ro­
syjska FSRR) budowana jest 
obecnie największa na świę­
cie hydroelektrownia i zapo­
ra wodna na rzece Jenisej. 
W pobliżu hydroelektrowni, 
która otrzymała nazwę Saja- 
no-Szuszenskaja wybudowa­
ne zostanie miasto Czere- 
muszka, w którym mieszkać 
będą m. in. pracownicy elek­

trowni.
CAF — TASS

tek rano powiadomił płk. Ka- 
dafiego, że nie jest w stanie 
przybyć na konferencję.

naZ Trypolisu donoszą, że
posiedzeniu szczytu arabskie­
go, które odbywało się przy 
drzwiach zamkniętych i trwa 
ło ponad 3 godziny, Jaser Ara 
fat omówił akcje władz jor- 
dańskich zmierzające ,do zli­
kwidowania palestyńskiego ru 
chu oporu na terenie Jorda­
nii.
ZAWIESZENIE STOSUNKÓW 
ALGIERSKO -JORDANSKICH

W czwartek wieczorem na 
nadzwyczajnym posiedzeniu 
rady rewolucyjnej i rządu al­
gierskiego pod przewodnic­
twem Huari Bumediena po­
wzięto decyzje o zawieszeniu 
wszelkich stosunków z obec­
nym rządem jordańskim.

PAP

„Kosmos-431 
na orbicie

Związek Radziecki wystrze­
lił w piątek kolejnego sztuczne 
go satelitę Ziemi „Kosmos 
431”.

Na jego pokładzie umieszeżo 
no aparaturę naukową do pro 
wadzenia badań przestrzeni 
kosmicznej w ramach ustalone 
go programu.

wprowadzonySputnik
został na orbitę o następują­
cych parametrach: początko- 
wy okres obiegu Ziemi 89
min, maksymalna odległość 
od powierzchni Ziemi — 262 
km. minimalna odległość od po 
wierzchni Z:emi 202 km.
kąt nachylenia orbity wzglę­
dem płaszczyzny równika Zie 
mi — 51,8 st.

Zainstalowana na pokładzie 
sputnika aparatura pracuje 
normalnie. (PAP)

Astronauci szczęśliwie 
wylądowali na Księżycu

Kłopoty z „Falconem
Pojazd lądujący „Falcon" szczęśliwie wylądował na po. 

wierzchni Srebrnego Globu o godz. 23.16 czasu warszaw-
skiego. Astronauci Dawid Scott James Irwin dzisiaj
o godz. 14.29 wyjdą na powierzchnię Księżyca. Przebywać 
oni będą na Srebrnym Globie do poniedziałku godz. 18.11.
W piątek o godz. 12.08 czasu 

warszawskiego załoga amery­
kańskiego statku kosmicznego 
„Apollo-15“ została obudzona 
sygnałem z ośrodka kontrolne 
go w Houston.

P. Jaroszewicz z wizytą j
u żniwiarzy

30 bm. członek Biura Poli­
tycznego KC PZPR, premier 
Piotr Jaroszewicz odwiedził 
żniwiarzy w PGR Leszno 
k Błonia w woj. warszawskim 
i zapoznał się tam z pracą na 
szych najnowszych maszyn do 
zbioru zbóż.

P. Jaroszewicz oraz towarzy 
szący mu wicepremierzy Mie. 
czyslaw Jagielski i Franciszek 
Kaim zwiedzili również nie­
które obiekty gospodarcze 
PGR Leszno. które zaliczane 
jest do najlepszych gosno- 
darstw państwowych na Ma­
zowszu.

Odjeżdżając P. Jaroszewicz 
żvczył całei załodze dobrych 
zbiorów i dalszych sukcesów 
w rozwijaniu gospodarstwa.

PAP

Ofiary pożaru 
w Czechowicach

opuszczają szpital
Ranni w czasie pożaru w

Czechówickiej Rafinerii Nafty 
opuszczają bielskie szpitale, 
udając się na dalszą rekon. 
walescencję do domu.

Ostatnio z sanatorium „Sta- 
lownik“ w Mikuszowicach 
k^Bielśka-Białej wypisani zo­
stali: członek OSP z Komoro 
wic — Augustyn Rozner, pra­
cownik czechówickiej kop. 
„Silesia" — Kazimierz Głodek 
oraz żolnjerz — Roman Dzi- 
da. W sanatorium — jak in­
formuje ordynator oddziału 
chirurgicznego, dr Konstanty 
Sokołowski — pozostało czte. 
rech rannych, którzy szybko 
wracają do zdrowia.

Natomiast stan zdrowia 28- 
letniego pracownika Zakładów 
Azotowvch z Chorzowa — Otto 
Jana i 29-letnie^o nauczyciela 
z Czechowic — Wilhelma Dud 
nioka przebywających w biel, 
skim szpitalu nr 1 jest nadal 
noważny. Obaj poddani zosta. 
li zabiegom transplantacji skó 
ry.

Obecnie we wszystkich 
trzech bielskich szpitalach 
przebywa 8 rannych, a w szpi 
talu w Katowicach-Wełnowcu 
— 4. (PAP)

Ok. godziny 14.00 czasu war 
szawskiego zainstalowane na 
pokładzie amerykańskiego
statku kosmicznego „Apol­
lo - 15” kamery telewizyjne 
przekazały na Ziemię koloro­
we obrazy strefy lądowania 
kabiny księżycowej „Falcon”, 
położonej "w Apeninach 
Uadley’a. Transmisja trwała 
kilkanaście minut. Astronau­
ci David Scott i James Irwin 
w piątek po południu przesie­
dli się do pojazdu lądujące­
go „Falcon”.

Agencja Reutera podaje: , 
David Scott zakomunikował, 
że „Falcon” nie odłąbzył się 
od statku macierzystego.

A oto dalsze meldunki agen 
cji o kłopotach z „Falconem”:

Jak podaje agencja Reutera, po 
jazdowi lądującemu „Falcon” nie 
udało się odłączyć od statku ma­
cierzystego, zgodnie z planem.

Z ostatnich 
e astronauci

doniesień wynika,
przygotowują

do drugiej próby odłączenia 
jazdu lądującego , 
statkfi macierzystego, 

Scott oświadczył, 

się 
po—
od,Falcon”

że wszystko
powinno być w porządku.

„Falęon” odłączył się od stat­
ku macierzystego.

Obluźnienie jednego z prze­
wodów elektrycznych spowo. 
dowało 25-minutowe opóźnie­
nie operacji odłączania pojaz­
du lądującego „Falcon“ od 
statku macierzystego.

Astronauta Worden 
stal się do przejścia 
go obie części statku 

przedo- 
łączące-

,Apol- 
Nie-lo-15“ i usunął defekt.

mniej jednak trzej astronauci 
i cały zespół ośrodka kosmicz 
nego w Houston przeżyli dra­
matyczne chwile, gdyby bo­
wiem defekt okazał się poważ 
niejszy, astronauci musieliby 
powracać na Ziemię w ostat­
niej fazie swego lotu na Księ 
życ. (PAP)

Nominacja
W. Kłosiewicza
Prezes Rady Ministrów po­

wołał Wiktora Klosiewicza na 
stanowisko zastępcy przewod­
niczącego Komitetu Pracy i 
Plac. (PAP)

Jak przewiduie PIHM jutro za­
chmurzenie bedzie niewielkie i 
umiarkowane, miejscami skłon­
ność do burz. Temoeratura ma­
ksymalna od 24 stopni na zacho­
dzie i nad morzem do 27 stopni w 
centrum krain i 30 stopni na 
wschodzie. Wiatry słabe z kierun 
ków zmiennych.



Spotkanie byłych
działaczy ruchu 
młodzieżowego

Wczoraj w Sali Tradycji Ru
chu Młodzieżowego w Pałacu 
Kultury w Poznaniu, odbyło 
się spotkanie kierownictwa 
Zarządu Wojewódzkiego ZMS
z byłymi działaczami
młodzieżowego 
polsce, zwłaszcza

ruchu 
Wielko-

organizacji
ZMP i ZMW. W spotkaniu 
uczestniczyli m .in.: sekretarz 
KW PZPR w Poznaniu Jan 
Pawlak i przewodniczący Ko­
misji Historycznej Wojewódz­
kiego Komitetu Współpracy 
Organizacji Młodzieżowych 
Jan Nemoudry.

Podczas spotkania prze­
wodniczący ZW ZMS Bogdan 
Waligórski' udekorował złoty­
mi odznaczeniami im. Janka 
Krasickiego Bolesława Chorą­
żego, Czesława Olejnika, Fry 
deryka Szondelmajera i Jani­
nę Żebrowską. Ponadto 11 by­
łych działaczy udekorowano 
srebrnymi odznaczeniami im. 
Janka Krasickiego.

W dyskusji, jaka się następ­
nie rozwinęła, wymieniono po­
glądy na temat gromadzenia
dokumentów dotyczących
historii ruchu młodzieżowego 
i współpracy w tym zakresie 
pomiędzy byłymi działaczami, 
a dzisiejszymi związkami mło­
dzieży. (mb)

Wokół radzieckiej propozycji

onioste znaczenie konferencji 
pięciu mocarstw nuklearnych

Związek Radziecki uważa, że konferencja pięciu mo­
carstw nuklearnych może oddać dobrą przysługę sprawie 
pokoju, podejmując skuteczne kroki w dziedzinie rozbroje­
nia nuklearnego. Zdaniem Związku Radzieckiego wszystkie 
mocarstwa nuklearne są do tego zobowiązane i za to odpo­
wiedzialne — pisze na łamach piątkowej „Prawdy” W. De­
min w artykule poświęconym radzieckiej propozycji w spra 
wie zwołania konferencji poświęconej rozbrojeniu nuklear­
nemu.
Nawiązując do tego, że no­

wa inicjatywa radziecka jest 
dyskutowana w wielu kra­
jach. autor artykułu zwraca 
uwagę, iż niektórzy komenta­
torzy zachodni utrzymują na 
przykład, że konferencja mo­
carstw nuklearnych może 
stworzyć , przeszkody dla postę 
pu w rozmowach między 
ZSRR i USA o ograniczeniu 
zbrojeń strategicznych.

Demin pisze, że tego rodza­
ju opinia jest mylna, gdyż 
przeciwnie — obie te konfe­
rencję powinny zmierzać w 
jednym kierunku, a mianowi 
cię — w kierunku ogranicze­
nia zbrojeń nuklearnych. Róż 
ny jest jednakże zakres ich 
tematyki. Konferencja pięciu, 
jeśli zostanie zwołana, omówi 
szeroki wachlarz posunięć do-

tyczących rozbrojenia nuklear 
nego i obejmujących wszyst­
kie mocarstwa nuklearne.

Nie można również zgodzić
z poglądami pisze

autor — że konferencja skaza 
na jest na niepowodzenie z 
uwagi na rozbieżności w sta­
nowiskach mocarstw nuklear­
nych. To, że mocarstwa nu­
klearne nie mają jeszcze, na 
obecnym etapie, jednakowego 
podejścia do rozwiązania pro­
blemów rozbrojenia nuklearne 
go, nie powinno stanowić prze 
szkody do rozpoczęcia wspól­
nych prac, zmierzających do 
zbliżenia ich punktów widze­
nia oraz do tego, żeby wspól­
nymi wysiłkami utorować dro 
gę dla rozbrojenia jądrowe-
go.

To, że mocarstwa nuklearne

rozwiązania będzie tylko jed-
no, lub niektóre z mocarstw 
nuklearnych. Konieczne jest 
współdziałanie wszystkich 
państw posiadających broń 
jądrową, aby doprowadzić do 
jej zakazu i zniszczenia

PAP

W sprawie ratyfikacji

CDU/CSU nie
zamierza ustąpić

W kołach socjaldemokra­
tycznych w Bonn pomimo za­
ciętości z jaką opozycja pro­
wadzi obecny atak na rząd, 
rozważa się już na temat no. 
wej fazy polityki wschodniej, 
mianowicie tej, która rozpo­
cząć ma proces ratyfikacji u- 
kładów zawartych przez NRF 
ze Związkiem Radzieckim i 
Polska.

Na polach Wielkopolski
znajdują się na niejednakowym 
poziomie rozwoju w dziedzinie 
jądrowej — czytamy w artykule

Uwaga — niebezpieczeństwo!

13 tysięcy pożarów w br
Do 29 bm, na terenie całego kraju zanotowano 12.771 po­

żarów, tj. o ok. 2.300 więcej niż w analogicznym okresie ro­
ku ubiegłego. 113 osób, w tym 21 dzieci, poniosło śmierć w 
płomieniach. Obrażenia odniosło 407 osób!

Zwłaszcza ostatnie, upalne Uwagę trzeba kierować
dni spowodowały wręcz tra- wszędzie. Straty są przecież 
gięzną sytuację. Każdego dnia olbrzymie — w wielu przypad 
w różnych rejonach kraju, a kach niewymierne. W złotów-
najczęściej w lasach i na wsi, 
notuje się przeciętnie 150 poża 
rów. Rekordowy pod tym 
względem był 28 lipca — 194 
pożary! Pali się wszędzie, 
gdzie brak czujności i rozwa­
gi, gdzie panuje niedbalstwo i 
lekceważenie elementarnych 
przepisów bezpieczeństwa prze 
ciwpożarowego.

kach oblicza się je w br. na 
ok. 400 min zł. (PAP)

Zbiory przebiegają sprawnie 
Trudności z podorywkami 
Okopowym brak wilgoci

— wykorzystuje się do 
wania, iż zaostrza to 
zdań między państwami 
nymi. Kontynuując ten

utrzymy. 
różnice 

nuklear- 
tok rozu

irowanfa. można hv dojść do wnio 
sku, że rozmowy o rozbrojeniu 
nuklearnym można rozpocząć do­
piero wówczas, gdy wszystkie mo 
carstwa jądrowe nagromadzą rów 
ny pod względem mocy poten­
cja) broni nuklearnej.

Na podstawie relacji naszych reporterów i oceny służby 
rolnej rad narodowych, można stwierdzić, że tegoroczne żni­
wa przebiegają sprawnie.

Mimo utrudnień technicz­
nych przy samym koszeniu, 
powodowanych wylegnięciem 
bóż, żyto zostało już w 95 
trocentach skoszone, a w 75 
docentach zwiezione. Jęcz- 
nień jary skoszono z 70 proc. 
:reału, zwieziono około 25 
procent. Na początku bieżące­

161 ofiar

Katastrofa japońskiego 
samolotu pasażerskiego

go tygodnia przystąpiono do 
koszenia pszenicy i według 
wczorajszych meldunków sko­
szono już 70 000 ha tj. połowę 
całego areału tej uprawy. W 
czwartek i piątek rolnicy przy 
stąpili także do koszenia owsa.

Trzeba przyznać, że w tym 
roku zmobilizowano w naszym 
województwie wszystkie siły i 
środki techniczne, a także lu­
dzi nawet w instytucjach 
współpracujących z rolnict­
wem. Z wielu gromad sygnali­
zują nam, że w myśl hasła 
„każdy kłos na wagę złota” 
młodzież z ZMW rzetelnie po­
maga w tych gospodarstwach, 
które odczuwają brak rąk ro­
boczych. Ponadto, obok PGR-

Punktem wyjścia dla tych 
rozważań jest założenie, że w 
niedługim czasie prawdopodob 
nie do końca br., rząd będzie 
mógł przedstawić opinii pu­
blicznej projekt porozumienia 
w sprawie Berlina Zachodnie-
go. Opozycja nie 
mogła odrzucić 
porozumienia w 
chodnioberlińskiej 
znalezienia się w

będzie zaś 
osiągniętego 
kwestii za- 
bez ryzyka 

konflikcie z

W pełnej gotowości znajdują się 
obecnie wszystkie jednostki zawo 
iłowych i ochotniczych Straży Po 
żarnych, Tak ofiarnie pracują­
cych i ratujących nasze wspólne 
mienie strażaków nie widzieliśmy 
już cd dawna. Sytuacja jest gor­
sza niż przed dwoma laty — w' 
czasie suszy IM-Iecia. W związku 
z tym należy z uznaniem podkreś 
lić cenna inicjatywę* Polskiego Ra 
dia. którego dziennikarze podjęli 
od 3# lipea od godz 6 rano do pół­
nocy specjalne dyżury'. Na wszyst 
kich falach eteru emitowane bę­
dą najbardziej aktualne informa­
cje o sytuacji pożarowej, bo tej 
społecznej akcji mogą się też wrłą 
czać słuchacze, sygnalizując teł? 
fonicznie zdarzające się wokół 
nieb zaniedbani:?, oto telefony; 
44-?7-86 lub 44-72-71 weW, 75-08. I>o 
dajmy, że każdy sygnał będzie 
błyskawicznie przekazany do Ko­
mendy Głównej Straży Pożarnej.

Szczególne apele o uwagę i 
ostrożność kierowane są dó 
mieszkańców wsi. Wystarczą 
bowiem nieprawidłowo funk-
cjonujące urządzenia
tryczne, używane przy

elek-
pra-

Nowy rząd 
w Jugosławii

Obie izby zgromadzenia 
związkowego (parlamentu) Ja 
gosławii na swym wspólnym 
posiedzeniu, zatwierdziły w 
piątek listę członków nowego 
rządu federalnego, którą za 
proponował desygnowany przez 
prezydenta Ti to na premiera, 
Dżemal Bijedic. Tak- więc prze 
wodniczącym Związkowej Ra 
dy Wykonawczej (premierem) 
został Dżemal Bijedic, a wice­
przewodniczącym dr. Jakov 
Śirotkovic. Sekretarzami sta­
nu d s zagranicznych i obrony 
są w dalszym ciągu Mirko Te 
pavac i gen. Nikola Liubicic.

Nowy rząd odbył w piątek 
swoje pierwsze posiedzenie.

PAP

Samolot pasażerski „Boeiłig 
727” japońskiego towarzystwa 
lotniczego „Ali Nippon Air­
ways” runął w piątek rano 
lo morza po zderzeniu z japoń 
•kim odrzutowcem „F-8S-F”. 
Ta pokładzie samolotu znajdo 
wało się 154 pasażerów i 7 
członków załogi. „Boeing 727” 
Kibywał lot z Tokio do 
>apporo na wyspie Hokkaido. 
?ilot odrzutowca uratował się 
katapultowaniem.

Jak wynika z ostatnich do- 
liesień, wszystkie osoby znaj­
dujące się na pokładzie japoń 
skiego samolotu pasażerskiego 
.Boeing 727” poniosły śmierć. 
Zwroki pasażerów rozrzucone 
:ostały w górzystym rejonie, 
w pobliżu miasta Marioka, 
500 km na północ od Tokio. 
Szczątki samolotu runęły do 
morza. Prowadzące akcję ra­
towniczą ekipy wydobyły z 
morza zwłoki 20 osób. Jest to 
jedna z największych ka­
tastrof w historii lotnictwa 
cywilnego. (PAP)

Hiszpania wolna 
od cholery

Jak Informuje Światowa Orga­
nizacja Zdrowia dokładne badania 
kontrolne przeprowadzone u osób 
cierpiących na zaburzenia żotądko 
we nie wykazały w Hiszpanii no­
wych przypadków cholery. od 
chwili ujawnienia się niewielkiego 
ogniska tej choroby w dwóch ma-
łych miejscowościach górskich.
Cały obszar Hiszoanii jest wolny 
od zagrożenia. (PAP)

iiiiiininiłiiiiiiHiiHiiiii,

Dzlslelszy serwis lnformarvln\ 
opracował Madei Stabrowski.
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ów spółdzielni produk-
cyjnych, także we wsiach in­
dywidualnych gminne spół­
dzielnie zorganizowały okre­
sowe dziecińce, umożliwiając 
i ułatwiając kobietom pracę 
przy żniwach. Na przykład w 
rejonie GS Krzywiń (pow koś­
ciański) z tego rodzaju opieki 
korzysta ponad 140 dzieci w 
wieku przedszkolnym. Przy­
kład godny naśladowania,

Do sprawnego przebiegu 
żniw przyczynia się też nie­
wątpliwie (lepsze niż w po­
przednich latach zaopatrzenie 
w części zamienne do maszyn 
i ciągników. Rolnicy, trakto­
rzyści, mechanicy z POM. 
PGR i MBM zgodnie twierdzą, 
żę generalnie rzecz biorąc na­
stąpiła poprawa, chociaż w 
sporadycznych przypadkach 
tego i owego detalu trzeba 
jeszcze szukać w składnicach 
„Agromy”. Na przykład w 
Kombinacie PGR Głuchowo 
stoją bezczynnie trzy ciągniki 
C-385 z powodu braku sprzę­
gieł i pomp paliwowych.

Znacznie większe trudności 
występują w przeprowadzaniu 
podorywek i siewie poplonów 
na jesienne pasze dla bydła./ 
Ale to już nie przyczyny or-' 
ganizacyjne, lecz panująca su­
sza. Pługi po prostu nie mogą 
„ugryźć” zeskorupiałej gleby. 
Dotychczas rolnicy zdołali pod 
orać 160 000 ha, co stanowi za­
ledwie połowę przewidywane­
go do tych zabiegów areału. 
Pc plony zasiano na 80 000 ha. 
to jest na jednej trzeciej pla­
nowanej powierzchni. Susza 
daje się także we znaki rośli­
nom okopowym i pastewnym. 
Brak wilgoci hamuje ich pra­
widłowy rozwój i przyrost, co 
może się odbić ujemnie na 
zbiorach, zwłaszcza ziemnia­
ków. (kj)

Niektórzy komentatorzy — 
pisze dalej Demin — starają 
się zmniejszyć popularność ra 
dzieckiej propozycji, mówiąc, 
że zmierza ona jakoby do 
stworzenia trudności politycz­
nych dla innych mocarstw nu 
klearnych. Jeśli dany rząd 
nie jest przeciwnikiem rozbro 
jenia nuklearnego — stwier­
dza „Prawda” — jeśli drogie 
mu są interesy pokoju, nie 
ma i nie może być trudności 
dla takiego spotkania. Trudno 
ści mogą wyniknąć tylko u 
takiego rządu, który nie jest 
zainteresowany w osłabieniu 
wyścigu zbrojeń.

W zakończeniu artykułu au­
tor stwierdza, że Związek Ra­
dziecki jak to ponownie po­
twierdzono na XXIV Zjeżdzie 
KPZR, gotów jest podjąć naj 
bardziej radykalne kroki pro­
wadzące do położenia kresu 
wyścigowi zbrojeń, aż do po­
wszechnego i całkowitego roz 
brojenia włącznie. Jednakże 
nie można tracić z pola wi­
dzenia tego, że tak globalnego 
zadania, jak rozbrojenie nu­
klearne nie da się wykonać, 
jeśli dokładać starań do jego

mocarstwami zachodnimi lub 
narażenia się na zarzut upra­
wiania polityki pozbawionej 
rozsądnych koncepcji.

Z głosów dających się sły­
szeć z kół CDU/CSU można 
wywnioskować, że opozycja 
chadecka będzie jednak czy­
nić wszystko, aby pozostać na 
dotychczasowych negatyw­
nych pozycjach wobec ukła­
dów wschodnich. Wielką nie­
wiadomą pozostaje jedynie 
tylko to, czy będzie to „nię“ 
częściowe i uzasadnione kryty 
ką określonych postanowień 
tego układu, czy też wynosząc
ponad wszystko cele 
tyjno-polityczne w

cach omlotowych. Wystarczy 
chwila zabawy dzieci zapałka 
mi, a płoną dziesiątki budyn­
ków. Zwracajmy również uwa 
gę na lasy. W tym roku po­
szło z dymem 1,4 tys. ha drze­
wostanu. Winę ponoszą naj­
częściej zbieracze runa leśne­
go, wycieczkowicze; zdarzają 
się także, niestety, przypadki 
pożaru lasu od iskier parowo- 
"ów i traktorów. Nie lepiej 
jest również w obiektach prze 
myślowych — upały nie po­
winny osłabiać czujności za­
łóg. Kilkadziesiąt pożarów 
obiektów przemysłowych spor 
wodowali spawacze lekcewa­
żący przepisy i spawający bez 
odpowiedniego zabezpieczenia.

ku 
1973, 
tej

z wyborami 
CDU/CSU

par_ 
związ- 

roku
uczyni z

batalii kulminacyjny
Rekordowy sezon

punkt walki z rządem. Zwoleń 
nicy bezkompromisowej walki 
z rządem muszą jednak liczyć 
się z tym faktem, że ewentual 
ne powodzenie w walce wybór 
czej bardzo szybko postawiło, 
by CDU/CSU wobec znacznie 
bardziej rzeczowego ustosun­
kowania się do obydwu ukła­
dów. Ich odrzucenie zaś ozna­
czałoby tak daleko idące kom. 
plikacje w sytuacji międzyna­
rodowej NRF, że brać je mogą 
pod uwagę tylko zwolennicy 
skrajnego nacjonalizmu.

PAP

„białej floty
Rekordowym powodzeniem w 

czasie lipcowej kanikuły cieszyły 
się statki „białej floty** Żeglugi 
Gdańskiej. Statki gdańskiego ar­
matora śródlądowego przewiozły 
w bm. ponad pół miliona pasaże­
rów. Wykorzystanie statków sięga 
100 procent. Szczególnym powodze 
niem cieszą się rejsy po portach 
Gdańsku i Gdyni, Trójmiasto — 
Heł, Krynica Morska — Frombork
oraz szlakiem 
z Elbląga de 
dzienna liczba 
20 tys. (PAP)

Jezior Mazurskich
Ostródy. Średnia 

pasażerów wynosi

Aresztowanie sprawców 
zbiorowego gwałtu

W nocy z 26 na 27 bm. w 
miejscowości Wesoła po*w. 
Miechów, pięciu zwyrodnial- 
ców dokonało zbiorowego 
gwałtu na 21-letniej Marii K.

Pod pretekstem odwiezienia 
do domu rodziców osobnicy ci 
zaprosili do samochodu dziew 
czynę idącą do dworca PKS w 
Krakowie, a następnie po zmu 
szeniu jej pod groźbą pobić a 
do wypicia wódki, zatrzymali 
pojazd w pobliżu miejsco­
wości Wesoła i dokonali na 
niej kolejno gwałtu.

W toku wstępnych czyn­
ności dochodzeniowych orga­
na MO ustaliły, żę sprawcami 
gwałtu byli:

— Wiesław Plutecki 1. 23, 
zam. Słomniki, pow. Miechów,, 
kierowca,

— Andrzej Plutecki 1. 20, 
zam. Słomniki, karany uprze­
dnią za gwałt, zwolniony wa­
runkowo z więzienia, nie pra-
cujący,

— Marek Snakowski 
zam. Słomniki, kelner 
Kraków,

— Jan Girski 1. 20, 
Izdebki pow. Brzozów,

1.
KZG

zam. 
nie

pracujący.
Zostali oni aresztowań? I od 

dani do dyspozycji prokura­
tora powiatowego w Miecho­
wie.

Za piątym sprawcą gwałtu 
trwają intensywne poszukiwa­
nia. (PAP)

Śledztwo przeciwko gangste­
rom — porywaczom z Darło­
wa zostało zakończone. W naj­
bliższych dniach akt oskarże­
nia przeciwko Bogusławowi 
Mazurkowi i Krzysztofowi Je­
remiemu Grodziszewskiemu 
skierowany zostanie do sądu 
— oświadczono 30 bm. na kon­
ferencji prasowej w Prokura­
turze Wojewódzkiej w Kosza­
linie Konferencję tę zwołano 
by udzielić szczegółowych in­
formacji o próbie uprowadze­
nia 24 bm. z Darłowa kutra 
motorowego WOP-u oraz dwój 
ga dzieci.

Oto przebieg wydarzenia, 
które wywołało tak żywą re­
akcję i powszechne potępienie 
społeczeństwa.

Tego dnia — w południe — 
21-letni Bogusław Mazurek i 
młodszy od niego o rok — 
Krzysztof Jeremi Grodziszew- 
ski (obaj ze Sławna) zawład­
nęli w Darłowie łodzią moto­
rową WOP-u, korzystając z 
nieuwagi wartownika — WOP- 
isty. Żołnierzowi odebrano też 
pistolet maszynowy. Nie udało 
się jednak napastnikom zmu­
sić żołnierza do wejścia do ło­
dzi. To w jakimś sensie, prze­
szkodziło w zrealizowaniu 
pierwotnych planów, bowiem 
— jak wykazało śledztwo — 
jeden ze sprawców napadu za­
mierzał się przebrać w mundur 
wojskowy, by upozorować na­
stępnie „legalny” rejs łodzi 
motorowej WOP.

Zakończenie śledztwa
przeciwko porywaczom z Darłowa
W tej sytuacji gangsterzy 

uruchomili silnik łodzi i od­
płynęli w kierunku basenów 
portowych skąd — jako zakład 
ników — zabrali dwóch ba­
wiących się na brzegu chłop­
ców: 11-letniego Jerzego Sta­
siaka oraz 8-letniego Jarosława 
Cybulskiego. Mieli oni służyć 
jako ,,tarcze” obronne w przy 
padku gdyby jednostki WOP 
próbowały zatrzymać uprowa­
dzony kuter. O bezwzględności 
porywaczy świadczy zanoto­
wany na taśmie magnetofono­
wej przeprowadzony na falach 
radiowych dialog między nimi 
a jednostkami rybackimi i 
wojskowymi, które podjęły po 
ścig. Zawarte tam jest jedno­
znaczne stwierdzenie, żeby ci, 

/którzy podjęli pościg pamięta­
li o dwojgu dzieciach, bownem 
porywacze — jak sami twier­
dzili — są „bez skrupułów”.

Stąd też dalszy pościg pro-i 
wadzony był z najwyższą 
ostrożnością. Z oświadczeń o- 
becnych na konferencji praso­
wej przedstawicieli dowództ­
wa morskich jednostek ochro­
ny pogranicza wynika, że ist­
niały realne możliwości wcześ­
niejszego zatrzymania ucieki­
nierów, ale obawa o życie dzie-

ci (porywacze 
uzbrojeni) nie

byli przecież 
pozwalała na

pochopne działanie.
Stąd też dopiero na 32 mili 

od brzegu łódź prowadzona 
pizez porywaczy została sku­
tecznie zablokowana przez 
znajdujące się w tym rejonie 
kutry rybackie: „Dar 106”, 
„Dar 151”, „Dar 104”, „Dar 
150”, „Dar 45”, „Dar 57” oraz 
statek Polskiego Ratownictwa 
Okrętowego „R^3” pod do­
wództwem kpt. Wiktora Mal­
czewskiego. Poczynania pory­
waczy były pr^ez cały czas śle­
dzone przezi helikoptery. Dzię­
ki takiej akcji udało się za­
skoczyć gangsterów, którzy 
poddali się fbez stawiania 
oporu.

Jak wynika z ustaleń doko­
nanych w toku śledztwa, po­
rywacze chcąc za wszelką ce­
nę uzyskać wysokie zarobki i 
prowadzić łatwy tryb życia od 
dłuższego już czasu nosili się 
z zamiarem ucieczki z kraju. 
Warto dodać, że B. Mazurek 
już jako 19-letni młodzieniec 
w przedsiębiorstwie „Gryf” 
zarabiał od 5 do 10 tys zł 
miesięcznie. Z tej pracy został 
dyscyplinarnie usunięty.

Rzecz zresztą nie w tym, w 
jaki sposób obaj przestępcy za 
mierzali sobie w przyszłości 
ułożyć życie, ale w bezwzględ­
ności — naruszającej wszyst­
kie elementarne normy współ­
życia społecznego — z jaką 
dążyli do realizacji swych 
planów. Finał sprawy — dzię­
ki postawie załóg rybackich i 
sprawności jednostek ochrony 
Wybrzeża — jest właściwy: po­
rywacze niebawem zasiądą na 
ławie oskarżonych. Finał ten 
zresztą nie mógł być inny. Jed 
nostki Ochrony Pogranicza dys 
ponują środkami gwarantują­
cymi wykrycie każdej próby 
przekroczenia granicy mor­
skiej. Niejednokrotnie zostało 
to już sprawdzone w praktycz­
nym działaniu.

Na marginesie faktów przy­
toczonych na koszalińskiej kon 
ferencji warto dodać, że nadal 
cała ta sprawa budzi żywą re­
akcję społeczeństwa. Dowodem 
— liczne listy, które napływają 
do redakcji, a także do róż­
nych urzędów. Sformułowane 
W nich poglądy i opinie sta­
wiają próbę „ucieczki” wraz 
z porwaniem dzieci — na właś 
ciwej płaszczyźnie: gangsterst- 
wa i rozboju. I to chyba naj­
lepsza odpowiedź na uprawia­
ne przez niektóre wrogie oś­
rodki propagandy a przede 
wszystkim radio ..Wolna F,u- 
r°Pa ’. próby przedstawienia 
wydarzenia w Darłowie w ka­
tegoriach politycznych. (PAP)



W

Fot. — K. PrzychodziłBizony na start
Prace żniwne trwają w ca­

łym kraju. Cięższe w 
tym roku kłosy są zbie­

rane przy pomocy setek tysię­
cy maszyn ciągnikowych i kil 
kunastu tysięcy kombajnów. 
Po raz pierwszy w większej 
liczbie (120) wyjadą na pola 
wysoko .wydajne kombajny 
„Bizon”, które zastąpią wysłu­
żoną i niewątpliwie 
ną dla naszego 
„V?stulę”.

zasłużo- 
rolnictwa

Kombajn „Bizon” — 
mającej już l(H)-letnią 

dzieło 
tra­

dvcję Fabryki Maszyn Żniw­
nych w Płocku — stawia nas 
no latach stagnacji znów w 
rzędzie krajów, które nie tyl­
ko posługują się przy zbio­
rach najnowocześniejszą tech­
niką, ale i są w stanie produ­
kować kombajny zbożowe, za­
liczane do najbardziej skom­
plikowanych i' precyzyjnych 
maszyn rolniczych.

Nie ma przesady w stwier­
dzeniu, że między popular­
nym na naszych polach, ale _
niestety, przestarzałym tech-- Państw produkujących maszy 

ny rolnicze.nicznie kombajnem „Vistula” 
a nowoczesnym „Bizonem”- 
jest taka różnica, jak między 
sierpem, a kosą. Technika zbio 
ru niby podobna, ale wydaj­
ność, sprawność, koszt eksploa 
tacji sa zupełnie różne. No­
wy kombajn z Płocka, które­
go pierwszą serię w 2 wer­
sjach zobaczymy przy tego­
rocznych żniwach, ma wydaj- 

3,5 - 5 kgność w granicach
ziarna na sekundę, co oznacza 
możliwość zebrania 40—50 
kwintali i więcej w ciągu godzi 
ny efektywnej oracy, a 
2—3 - krotnie więcej 

więc 
niż

można zebrać „Vistulą”.
Dobry urodzaj, ciężkie kło­

sy, nie są dzięki temu dla „Bi 
zona” problemem i nie 
obaw, by kombajn 

ma 
się

zatkał, co coraz częściej zda­
rza się na dobrych glebach 
mało wydajnej ,.Vistuli”. Le- 
p:ej też daje sóbie „Bizon” ra 
dę ze zbożem wilgotnym, a 
więc w szczególnie trudnych 
warunkach eksploatacyjnych. 
Postęp w technice zbioru 
zbóż, a także roślin oleistych, 
strączkowych i innych — bo 
wszystko to po regulacji mo­
żna zbierać nowym kombaj­
nem — jest olbrzymi.

Kombajn „Bizon” jest efek­
tem współpracy zespołu kon­
struktorów Płockiej Fabryki 
Maszyn Żniwnych i Przemysło 
wego Instytutu Maszyn Rolni­
czych w Poznaniu. Dzięki wy­
sokiej automatyzacji poszcze­
gólnych podzespołów jest 
łatwy w obsłudze i nieza­
wodny w pracy. Zespoły na­
garniające i tnące zboże, ste­
rowane hydraulicznie, zmie­
niać mogą samoczynnie swe 
położenie, w zależności od 
ukształtowania terenu, stanu 
zbóż. „Bizon” napędzany jest 
6-cylindrow’ym silnikiem wy­
sokoprężnym o mocy 105 KM,

Badania, prowadzone w róż­
nych warunkach eksploatacyj­
nych, wykazały nie tylko wy­
sokie walory kombajnu zapro­
jektowanego przez naszych 
konstruktorów, ale i jego wyż 
szość w wielu wypadkach w 
porównaniu z kombajnami 
renomowanych firm zagranicz

Technika 
przy żniwach

nych. Znaczenie tej nowej 
konstrukcji dla naszego rol­
nictwa, jak i dla całego prze 
mysłu maszyn rolniczych, tru 
dno przecenić. Nasuwa się tu 
jedynie analogia z ciągni­
kiem „Ursus - C-325”, który 
zrobił nam przed laty dobrą 
markę w świecie i dał począ­
tek całej „rodzinie” doskona­
łych ciągników. Przyczyniło 
się to w powTażnym stopniu do 
szybkiego rozwoju tej gałęzi 
przemysłu i do wyjścia z eks­
portem na rynki zagraniczne, 
nie mówiąc już o zapewnieniui"-*
rolnictwu niezawodnego źró­
dła napędu maszyn „Bizon” 
kombajn odpowiadający naj­
wyższym obecnie wymaga­
niom światowego standardu, 
wprowadza nas ponownie do 
nielicznej w świecie grupy

Konstruktorzy, projektując
„Bizona”, 
bre dni.

mieli więc swoje do
Obniżka kosztów

zbioru stwarza bowiem maso­
we zapotrzebowanie na tego ty 
pu sprzęt, nie tylko w PGR, 
ale i w gospodarstwach chłop 
skich, które za pośrednictwem 
kółek rolniczych chętnie kom­
bajny nabędą. „Bizon” przy 
swej wysokiej wydajności mo 
że też stać się atrakcyjnym 
obiektem eksportu.

Specjaliści, którzy w trakcie 
badań eksploatacyjnych pro­
totypów mieli1 możność za­
poznania się z walorami nowe 
go kombajnu, zgodni są co do 
tego, że „Bizon” — to klasycz­
ny przykład udanej i oryginał 
nej konstrukcji. Prof. R. Fąfa 
ra, dyrektor Instytutu Mecha-

W poznańskim „Cenpo”
(Państwowe Przedsię­
biorstwo Handlu Sprzę­

tem Pożarniczym i Ochron­
nym) pokazano mi protokół z 
kontroli jakości rękawic, pro­
dukowanych przez śremską 
Spółdzielnię Inwalidów „War­
ta”. Protokół ten, sporządzo­
ny 18 maja br_, kończył się 
słowami:

„Zobowiązuje się kontrolę 
techniczną Spółdzielni do 
zwrócenia większej uwagi — 
przy odbiorze jakościowym 
rękrwic Rl-4 — na staran­
niejsze odszycie i gęstość ście 
gu”.

Uzupełnieniem protokołu by 
ła notatka inspektora „Cen­
po”:

„Przypuszczam, że producent 
(„Warta” — przyp. red.) prze­
syła odbiorcom w tranzycie 
rękawice zakwalifikowane do 
II gatunku jako rękawice I 
gatunku...”.

— Kto z ramienia Spółdziel 
ni brał udział w kontroli prze 
prowadzonej 18 maja br.? — 
zapytałem inspektora z „Cen­
po”.

— Józef M. — zastępca kie 
równika Spółdzielni. Prezes 
„Warty” powiedział, by wszy 
stko z nim załatwiać. 

nizacji i Elektryfikacji1 Rol­
nictwa, widzi w tej konstruk­
cji ważny krok naprzód w me 
chanizacji techniki1 zbiorów, 
przy ograniczeniu strat ziar­
na. Prof. J. Haman, kierow­
nik Katedry Mechanizacji 
WSR w Lublinie, jest zdania, 
że podjęcie obecnie decyzji pro 
dukcji w Płocku nowego kom­
bajnu, opóźnionej w roku 
ubiegłym z niezrozumiałych 
względów — mimo pomyślnie 
zakończonych prób prototy­
pów — jest z punktu widzenia 
interesów rolnictwa i całej 
naszej gospodarki ważnym 
wydarzeniem roku.

ANDRZEJ JARUZELSKI

Do Szwajcarii z Wschodnie 
go Bengalu powrócił 
Edmond Kaisćr prze­

wodniczący szwajcarskiej or­
ganizacji charytatywnej „Ter­
re des Hommes”. Na konfe­
rencji prasowej w Genewie 
poinformował on dziennika­
rzy, że napływ uchodźców pa 
kistańskich do Indii trwa na­
dal z nasileniem dziennym od 
25 do 100 tysięcy osób. W kon­
sekwencji ilość uchodźców się 
gająca obecnie 7 min wzrośnie 
do 12 min. Kaiser przewiduje, 
że w aktualnych warunkach 
klimatycznych i sanitarnych 
2 min z nich czeka pewna 
śmierć do zakończenia pory 
deszczowej we wrześniu. 
Liczni uciekinierzy przebywa­
ją ciężko ranni. Jeden z obec 
nych na konferencji dziennika 
rzy, który również niedawno 
przebywał w Indiach potwier­
dził te pesymistyczne oceny.

Kaiser podkreślił ze swej 
strony, że udzielenie skutecz­
nej pomocy milionom uchodź­
ców, na miejscu, w Indiach

— A kierownik kontroli 
technicznej Spółdzielni?

— Był w zakładzie, ale nie 
brał udziału w badaniu jako­
ści rękawic.

— Czy tak było zawsze?
— Nie, poprzednio taka kon 

trola jakości odbywała się w 
obecności Anny G. — kierów 
nika kontroli technicznej

Gdy prezes mówi: nie

Kontrola czy samowola
„Warty”. Moim zdaniem ona 
podchodziła właściwie do 
spraw jakości.

A więc solidny kierownik 
kontroli technicznej i produk 
tv (rękawice) nie najlepszej ja 
kości. Anna G. tak to wyjaś­
nia:

„Prawidłowe, zgodne z nor­
mą, klasyfikowanie rękawic 
obniżałoby zyski Spółdzielni. 
Znaleziono więc rozwiązanie, 
polegające na tym że segrego­
wano rękawice i lepsze prze-

Konflikt o dziecko

Część II: Wendeta
,Zam%rdowałeś jedną,

chcesz zamordować teraz dru­
gą. Ale nie doczekasz tego i 
nie zdążysz... Jeśli przyjdzie 
na to czas, znajdziemy cię 
wszędzie..."

Ciemna nawa powiatowego 
kościoła. Pośrodku katafalk, 
do którego podchodzi człowiek 
o kulach, kładzie na trumnę 
wiązankę kwiatów. Z szeregu 
żałobników wyciąga do niego 
rączki dziecko.

— Tata! Tata!
Zamieszanie, mężczyzna 

trzymający dziecko na ręku 
podaje je dalej, do tylnych 
szeregów, sam podchodzi do 
kaleki.,,

W aktach sądowych opis wy 
darzenia jest krótki. Oskarże­
nie o czynny napad w koście­
le, podczas żałobnego nabożeń 
stwa. Później przyłączy się do 
niego drugie oskarżenie: o po­
bicie na cmentarzu. Ale to bę 
dzie kilka miesięcy później.

A chwilowo Iza, owo dziec­
ko wołające w kościele: „ta- 
ta!“, zniknęła. Rodzina zaczę­
ła realizować „ostatnią wolę" 
zmarłej: „Proszę zaopiekować 
się tak moim dzieckiem, aby 
nie pamiętało tego człowie­
ka..."

Do sądu popłynęły pisma: 
prośby o Schylenie poprzed­
niej decyzji i przywrócenie 
dziecka ojcu, zaczęły się roz­
prawy. a następnie poszukiwa 
nia dziecka. Temperatura 
wzrastała.

Sąd Powiatowy dla m. Poz­
nania po ponownym rozpatrzę 
niu sprawy postanawia „uchy 
lić orzeczenie z dnia... i zarzą­
dzić natychmiastowe wydanie 
małoletniej Izy I-skiej do rak 
ojca". Postanowienie zaona- 
trzono w klauzule wykonalno­
ści: „W imieniu Polskiej Rze- 
f'zvposool:itei Ludowej Sad 
noieca i nakazuje..." Posłano 
nismo do K. do komormkn. O 
egzekucję wyroku. A jednoczę 

Wstrząsające relacje

2 min uchodźców czeka śmierć
przekracza możliwość? nawet 
najszerszej międzynarodowej 
akcji pomocy. Warunki trans­
portu do miejsc koczujących 
pod gołym niebem i w struinie 
niach monsunowych opadów’ 
uciekinierów’, są niesłychanie 
trudne. Pojazdy mechaniczne 
potrzebują do 8-mi'u godzin 
jazdy na pokonanie. 50 km. 
Szpitale w tych rejonach są 
przepełnione i notują stany 
chorych pięciokrotnie większe 
niż dopuszczalne maksimum. 
Liczby chorych na cholerę nie 
da się nawet w przybliżeniu 
oszacować. Jedyna szansa — 
zdaniem przewodniczącego 
„Terre des Hommes” — leży w 
szybkim zorganizowaniu prze 
wozu uchodźców do innych 
krajów celem czasowego ich 
tam osiedlenia w znośnych 
warunkach. Tylko tym sposo- 

kazywano „Cenpo” jako I ga­
tunek, a gorsze szły także ja­
ko pierwszy gatunek, lecz dla 
innych • odbiorców, którzy nie 
kontrolowali jakości.

Stanowczo sprzeciwiłam się 
tym praktykom, wydając 5 
listopada roku 1970 polecenie 
przestrzegania warunków tech 
nicznych i klasyfikowania rę­
kawic roboczych. Zarządze­

nie to było respektowane 
przez kilka dni. Okazało się 
wówczas, że około 30 procent 
wytwarzanych u nas rękawic 
nie odpowiada normom jako­
ściowym I gatunku. Po kilku 
dniach prezes Spółdzielni od­
wołał moje polecenie. Oświad 
czył również, że nie mam pra 
wa wydawania tego rodzaju 
decyzji...”.

28 listopada 1970, na posie­
dzeniu zarządu Spółdzielni, 
Anna G. mówiła nie tylko o 
powyższych praktykach, ale 

śnie E. Żędalski*), aktualny o- 
piekun dziecka, wnosi zażale­
nie: sąd podczas rozprawy nie 
zażądał orzeczenia biegłych 
odnośnie stanu zdrowia ojca 
dziecka, nie stwierdził, czy 
istotnie może się nim opieko­
wać, sugeruje, że jest on mo­
ralnym sprawcą samobójczej 
śmierci żony.

Sprawa trafia do wyższej in 
stancji. Sąd Wojewódzki, kie. 
rując się dobrem dziecka i in 
teresem społecznym, przekazu 
je sprawę do ponownego roz­
patrzenia. W aktach znajdzie 
się teraz orzeczenie lekarskie, 
a także opinia psychologa o 
ewentualnych skutkach upór- 
czywego realizowania „ostat­
niej woli“ zmarłej. Dziecku, 
któremu narzuci się nienawiść 
do ojca, grozi „choroba siero­
ca".

Akta pęcznieją, czas płynie. 
Trwają poszukiwania Izy. Oj­
ciec dziecka jedzie raz i drugi 
do K., miejsca zamieszkania 
rodziny żony, prosi o pomoc 
znajomych, milicję. Dwukrot­
nie w tych poszukiwaniach to 
warzyszy mu Bogumiła B., pra 
cownica żłobka, do którego u_ 
częszczała Iza.

— Pierwszy raz nikogo nie 
znaleźliśmy. Ale za drugim ra 
zem widziałem Izę. Siedziała 
taka smutna na nocniczku, u 
obcych jej ludzi. Adres mi da 
ła jej babka. Gdy jej przy­
pomniałam, że córka nieraz 
się żaliła, że nie może tu z 
dzieckiem przyjechać, powie­
działa, że sama dawno Izy nie 
widziała, ale jeśli chcę ja zo­
baczyć, to mam iść tam, na u- 
lice Chopina...

Godzina była późna. Gdzieś 
kolo ósmej wieczór. Na czwar 
trm nietrze. dwa małe pokoje. 
Sześcioro własnych dzieci, od 
10 miesięcy do lat 12. no i Iza. 
Otworzyła nam mała dziew­
czynka. Gdy nas Obyłam w to 
warzystwie milicjanta) zoba- 

bem dałoby się uratować od 
niechybnej śmierci 2 — do 3 
miliony ludzi.

Kaiser sugeruje aby akcją 
przesiedleńczą zajęły się prze­
de wszystkim kraje uprze­
mysłowione. Jego organizacja 
wystąpiła już do rządu szwaj­
carskiego o wyrażenie zgody 
na przyjęcie w Szwajcarii 300 
tys. uchodźców z Wschodniego 
Pakiistanu. Wstrząsająca rela­
cja naocznego świadka o sytua 
cji uchodźców pakistańskich 
wywołała wielkie poruszenie 
opinii Federacji Alpejskiej.
Korespondenci zagraniczni
obecni na genewskiej konfe­
rencji1 przekazali szeroko da­
lej hiobowe wieści o tragedii 
rozgrywającej się na pograni­
czu Indii i Wschodniego Pa­
kistanu. (Interpress) 

równjeż o takich nieprawidło­
wościach, jak: wysyłanie do 
odbiorców produktów mimo 
zatrzymania ich przez kontro­
lę techniczną Spółdzielni, aryt 
mia produkcji, wysyłanie wy­
robów zgodnych z dokumen­
tacją techniczną lecz bez za­
twierdzonej ceny, przybijanie 
pieczątki „KT” na metkach i 
przyszywanie tychże na pro­

duktach jeszcze nie poddanych 
kontroli jakościowej.

Prezes Spółdzielni, wysłu­
chawszy tego krytycznego wy 
stąpienia stwierdził:

„Cała ta sprawa mogłaby 
być załatwiona w innej for­
mie; usunięcie błędów nie 
musi mieć formy rozprawy 
sejmowej. Nie wiem o co ko­
leżance chodzi: czy o premię, 
czy o dobro dochodu państwo 
wego i dobro spółdzielni?”.

Odpowiedź Anny G.: 

czyła, chwyciła się za główkę 
i zaczęła biegać po korytarzu, 
prosząc, żeby jej nie bić. Żal 
mi było tego dziecka, najchęt- : 
niej bym wyszła. Ale nie mo­
głam. Przyszłam przecież po 
Izę...

Byłam koło niej. Prawie do 
tykałam jej kędziorków. Teraz 
bym wiedziała, co zrobić. Ale 
wtedy myślałam, że już jest 
dobrze, że skoro znalazłam 
Izę, to wystarczy ją ubrać i za 
brać ze sobą. A wtedy ta ko­
bieta chwyciła dziecko na ręce 
i przycisnęła dziewczynkę z ca 
łej siły do szyby krzycząc, że­
by niczego nie dotykać, żeby 
wyjść, bo ona za siebie nie od 
powiada. Wyszłam. Nie mia. 
lam odwagi zaryzykować. Bo 
gdyby tak wycisnęła Izą szy­
bę? Gdy wróciliśmy (milicjant 
wyszedł razem ze mną, by za­
dzwonić na posterunek po ko 
lęgów) ani Izy ani tej kobiety 
w pokoju już nie było. Dzieci 
siedziały po ciemku — podob 
no przepaliła im się żarówka, 
któreś z nich powiedziało, że 
ta dziewrczynka. to była od są 
siadki. A przecież ja znam do 
brze Izę. Wychowywała się u 
nas. To była ona...

Sprawa toczyła 
Sąd Powiatowy dla 
nia po ponownym 

się dalej, 
m. Pozna, 
rozpatrze-

niu sprawy postanawia odda­
lić wniosek o pozbawienie F. 
I-skiego władzy rodzicielskiej, 
zarządzić wydanie małoletniej 
Izy ojcu. W dwa dni później 
do Sądu Powiatowego w K. 
wpłynie wniosek o podjęcie po 
stępowania w sprawne odda­
nia dziecka ojcu, w 20 dni póź 
niej tenże sąd wyznacza dłuż­
nikowi E. Żędalskiemu 7-dnio 
wy termin dobrowolnego wy­
dania dziecka pod rygorem 
grzywny; w przypadku niewy 
konania tej czynność przez 
dłużnika w nakreślonym ter­
minie postanawia polecić ko­
mornikowi przymusowe ode-

u_
5

branie dziecka. Od chwili 
nrowadzenia Izy upłynęło 
miesięcy.

Sprawa raz jeszcze trafia do
Sądu Wojewódzkiego. E. Żę- 
dalski wnosi o rewizję wyro­
ku. Sąd rewizję oddala, ale u. 
pływają dalsze dwa miesiące 
nim Sąd Powiatowy w K. po­
nownie wyda orzeczenie. Krop 
ka w kropkę takie samo, jak 
pierwsze. ..Wyznaczyć dłużni­
kowi E. Żędalskiemu 7-dniowy 
termin dobrowolnego wydania 
dziecka pod rygorem grzyw- 
ny; w 
nia tej 
ka w 
polecić 
sowę

wypadku niewykona- 
czynności przez dłużni 
zakreślonym terminie 
komornikowi przyrnu- 
odebranie dziecka".

Znów dalsze 7 dni zwłoki. A ! 
pod adresem szukającego swe ; 
go dziecka ojca padaja groź- . 
by: „Moje słowa będą dotrzy- ! 
manę, już żywą nogą w K. 
więcej nie staniesz!..."

BOGNA WOJCIECHOWSKA

*) Wszystkie nazwiska są Ak­
cyjne. Prawdziwe znane redak 
cji.

„Chodzi mi o to, by wszy- I 
stkie wyroby odpowiadały nor I 
mom technicznym” (Oba cyta 
ty z protokołu posiedzenia za­
rządu Spółdzielni).

Skutek był taki, że Annie ' 
G. nie wypłacano premii (za ! 
III i IV kwartał 1970 r.), po ; 
czym usiłowano ją przenieść « 
na inne stanowisko. Dowodzi , 
tego fakt, że 11 stycznia br. i 
spisano protokół zdawczo-od- j 
biorczy między starszym tech I 
nologiem a kadrowcem, na i 
mocy którego dokumenty dzia 1 
łu kontroli technicznej * zosta- | 
ły przekazane owemu tech- I 
nologowi.

W tej sytuacji Anna G. w 
styczniu br. zwróciła się o po 
moc do Okręgowego Związku 
Spółdzielni Inwalidów w Po- ' 
znaniu. OZSI, zbadawszy spra 
wę, wydał kierownictwu Spół 
dzielni 6 poleceń, wśród któ­
rych znalazły się następujące:

41 przywrócić Annie G. pro 
wadzenie zagadnień jakości ’ 
produkcji (zarzad Spółdzielni | 
— zgodnie z odpowiednią u-

Dokończenie na str. 4
MICHAŁ ŁUCZAK
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Ach, te wczasyl
f\kazuje się, że urlop, to f J nie tylko okres wspania- 

lego byczenia się, leżenia 
pępkiem do góry, wypoczywa­
nia. Szczególnie dla kobiet.

Jedna znajoma na przykład, 
co roku poświęca wakacje na 
obszywanie całej rodziny. In­
na wysyła męża z dziećmi na 
wczasy, a sama bierze się za 
tak zwane „grunty”, to znaczy 
doroczne sprzątanie, pranie 
porządkowanie piwnicy.

Wiele pań uważa, że waka­
cje, to znakomity okres do Bie­
gania po sklepach w poszuki­
waniu książek szkolnych, ze­
szytów, szkieł, sprężynek i gu­
mek do zapraw. Od czasu, jak 
telezoizja reklamuje roecki, za­
prawy znowu wchodzą w mo­
dę.

Moja sąsiadka wzięła urlop 
i maluje mieszkanie. To zna­
czy nie osobiście. Zaangażowa­
ła wytrawnego fachowca. Jej 
funkcja polega na bieganiu po 
zagrychę, niezbędną, jeśli ma­
larz nie ma spaść z drabiny; 
na zaparzaniu kawy, aby wy­

Kontrola czy samowola
Dokończenie ze stT. 3

chwałą CZSP — zobowiązany 
jest zatrudniać i zwalniać kie 
równika kontroli technicznej 
wyłącznie w porozumieniu z 
OZSI);

® Anna G. została pozba­
wiana premii niesłusznie.

Zarząd „Warty” nie zamie­
rzał jednak zmieniać swojego 
stanowiska. Dopiero kwietnio­
wa ingerencja OZSI w spra­
wie premii spowodowała jej 
wypłacenie — w połowie 
czerwca — Annie G. Nadal jed 
nak nie jest ona faktycznym 
kierownikiem kontroli tech­
nicznej. A przecież i w tej 
sprawie nastąpiła druga 
interwencja OZSI:

„W Spółdzielni Waszej obec 
nie obowiązki kierownika kon 
troli technicznej sprawuje An­
na G. Jednocześnie sprawy 
kontroli jakości są prowadzo­
ne równolegle przez drugą 
osobę, to jest Edwarda P., co 
powoduje niepotrzebne dublo­
wanie etatów. Zobowiązuje­
my Zarząd Spółdzielni do ure 
gulowania wzw sprawy w spo 
sób jednoznaczny. Termin wy 
konania polecenia do 20 maja 
br. W przypadku niewykona­
nia polecenia zostanie wstrzy­
mana premia dla Zarządu 
Spółdzielni...”.

Pod koniec czerwca w roz­
mowie ze mną prezes Spół­
dzielni „Warta”, po stwierdzę 
niu, że zarzuty Anny G. i u- 
stalenia OZSI są nieuzasad­
nione, powiedział:

— Edward P. musi zajmo­
wać się kontrolą techniczną, 
by korygcwać błędne decyzje 
Anny G. Być może, że w pew 
nym sensie jest to dublowanie 
etatów, ale przecież dla do­
bra Spółdzielni. Nigdy nie zgo 
dzę się na to, by — tak jak 
chce Anna G. — 30 procent 
rękawic zostało uznane za 
nieodpowiadające normom I 

1 gatunku. Naraziłoby to Spół­
dzielnię na wielkie straty.

Następnie prezes powiedział, 
źe Anna G. (absolwentka Tech 
nikum Chemicznego) to pra­
cownik o nie najwyższych kwa

PONIEDZIAŁEK
1 16.55 — Dla dzieci — „Opowle-
* ści o zwierzętach”; 17.20 —
..Echo stadionu”; 17.45 — VI Kon­
gres Techniki; 18 — ..Bezdroża” — 
renortaż: 18.20 — ..Zwykłe spotka­
nie” — jugosłowiańska impresja 
baletowa: 18.50 — „Eureka” — ma 
gazyn popularno-naukowy, w tym 
sprawozdanie z lotu ..Apollo 15”; 
20.05 — Teatr TV — Max Frisch — 
..Don Juan czyli miłość do geome 
trii”. Przekład: Irena Krzywicka i 
Jan Garewicz. Wykonawcy: akto­
rzy scen warszawskich: 21.30 — 
„Muzvka lekka, łatwa i przyjem­
na”. Wydanie specjalne Reżyse­
ria: Janusz Rzeszewski Wykona w 
Cy: Ewa Demarczyk. Kalina Ję­
drusik. Maria Koterbska. Halina 
Kunicka. Stenia Kozłowska. Irena 
Santor. Marek Grechuta. Wojciech 
Młvnarski. Bogdan I.aztika. zesnół 
studentów PWST w Warszawie, 
Zesnoły: „No to co”, „Skaldo- 
'wie”. „Trubadurzy ”, „Ali Babki” 
i inni.

WTOREK
T 10 1 20 „Naprzód marsz” — wło 
•* ski film fab.; 17 — ..W gąszczu 
spraw” — nrogram wiejski z Po- 
zriania: 17.30 — ..Poznan:acv na 
spartakiadzie”; 17.45 — TV Ekran

* lekkoatletyczny. Transmisja ze 
Stadionu KS ..Skra”; 18.30 — ..Od 
Renesansu do Romantyzmu”. Kon 
cert muzyki polskiej. W wykona­
niu Zespołu „Musie antiqua Col­
legium Varsovience” pod kierow­
nictwem Stefana Sulkowskiego 
oraz recvtacje: Anna Milewska i 
Maciej Englert. Tańcza: Bożena 
Godzińska. Barbara Olkusznik. Zy 
smunt Sidło. Andrzej Ziemski i 
inni: 20 — Sprawozdanie z miedzy 
państwowego meczu bokserskiego 
Polska — USA;
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żej wymieniony potrafił w 
trakcie malowania odróżnić 
własną rękę od pędzla; na usu 
waniu pustych butelek po wód 
ce. Sprzątać po malarzu, bę­
dzie chyba dopiero po waka­
cjach, bo robota idzie fachow­
cowi dość opieszale. Zapobieg­
liwy rzemieślnik zaklepał jed­
nocześnie jeszcze dwie roboty 
i do mojej sąsiadki doskakuje 
„przy czasie”.

Oczywiście są również kobie­
ty mniej praktycznie usposo­
bione. Takie, które uważają, 
że im należy się zmiana po­
wietrza. Postanawiają więc 
wyjechać w góry, albo nad 
morze. Lub do jakiejkolwiek 
miejscowości jaką im Fundusz 
Wczasów Pracowniczych wska- 
że. Z całym pietyzmem przygo­
towują się już miesiąc naprzód. 
Gdy upragniona chwila na­
dejdzie, z narażeniem życia wy 
wałcza ją sobie miejsce w po­
ciągu. Gniotą się i tłoczą przez 
wiele kilometrów, a gdy do­
trą na miejsce przeznaczenia, 
czują się nagle, jak gracz w to­

lifikacjach („ale my nie jes­
teśmy wymagający” — dodał), 
który nie potrafi dobrze wy­
wiązywać się ze swoich obo­
wiązków zawodowych.*)  Naj­
gorsze jednak, że rozrabia, 
czepia się spraw nieistotnych, 
pisze skargi, ściąga kontrole, 
nakłania innych do zbierania 
materiałów, obciążających za­
rząd. Trzeba będzie zwrócić 
się do MO i prokuratora o ob­
ronę przed tymi atakami — 
kreślił prezes.

Nie wierzyłem więc włas­
nym uszom, kiedy na zakoń­
czenie usłyszałem od preze­
sa:

„Gotowi jesteśmy wszystko 
Annie G. zapomnieć i nauczyć 
ją właściwie pracować, pod 
warunkiem, że nie będzie tak 
jak obecnie działać na szkodę 
Spółdzielni”.

Obecni przy rozmowie trzej 
inni przedstawiciele władz 
Spółdzielni stwierdzili, że po­
dzielają ten pogląd. Tylko 
przewodniczący Rady Zakła­
dowej był innego zdania:

— Jestem przeciwko przeba 
czeniu, gdyż mogłoby być po­
czytane za przejaw naszej sła 
bości. Ja bym Annę G. na­
tychmiast zwolnił...

¥
Funkcja kierownika kon­

troli technicznej z natury 
rzeczy jest funkcją sprzyjają­
cą konfliktom. Można się o 
tym przekonać chyba w każ­
dym zakładzie produkcyjnym. 
Nie sądzę jednak, by często 
konflikty tego typu przebiega 
ły tak, jak w Spółdzielni 
„Warta”, gdzie dyskutuje się, 
czy „przebaczyć” pracowniko­
wi jego posterowanie, zmie­
rzające do produkowania wy­
robów wysokiej jakości.

MICHAŁ ŁUCZAK

*) Inspektor OZSI stwierdził, 
„ że w aktach osobowych Anny

G. nie ma jakichkolwiek nega­
tywnych uwag Zarządu, dotyczą 
cych wykonywania przez nią 
obowiązków kierownika kontro­
li technicznej.

Młodych: 21.40 — „Kantakty”;
22.10 — „Wieczór z Waldemarem 
Matuszka” — program rozrywko­
wy TV Czechosłowackiej.

9 18.55 — „Kathe Kollwitz” — 
" (malarka niemiecka) film do­
kumentalny; 20.05 — „Pieśni i tań 
ce Bukowiny” — program folklo­
rystyczny; 20.45 — ..Ludzie i spra 
wy” — OTV Katowice na ekranie; 
21.15 — .,24 godziny”; 21.25 — „O 
popularyzacji fizyki współczes­
nej” z cyklu: ..Ze świata fizy­
ki”; 21.45 — Polski film TV: „Nie­
powtarzalne zdjęcia” z cyklu 
„Barbara i Jan”; 22.15 — ..Walter 
and Connie” — kurs języka an­
gielskiego.

ŚRODA
1 10 1 20.05 — „Randall 1 duch

Hópkirka” — film seryjny: 17 
— Dla młodych widzów — „Tele- 
ferie”: Klub Kluczników. „Festi­
wal Filmów Śmiałych”. „Psi pa­
zur” — film z serii „Czterej pan­
cerni i pies”. „Tygodnik Dobrych 
Wiadomości”; 18.30 — „Kwadrans 
muzyczny”; 18.45 — Z cyklu — 
„Polska pracuje”: 20.55 — „Swiato 
wid”; 21.25 — ..19 razy Sopot”. 
Wspomnienia o II Festiwalu (1962). 
Ode. II. W rozmowie udział biorą: 
Lucjan Kydryński. Jerzy Gruza, 
Irena Dziedzic, Sława Przybylska 
i Karin Stanek. Przy fortepianie 
Jacek Szczygieł: 21.55 — ..Uciecz­
ka” — renortaż: 22 20 — polska 
Kronika Filmowa.

tolotka, któremu nie wyszły 
numery. Albo okolica*  jest nie 
taka, jak sobie wyobrażały, al­
bo towarzystwo im nie odpo­
wiada. Albo zbyt hałaśliwie, 
bo dużo dzieci w pobliżu, albo 
za cicho i same stare pryki 
wokoło.

Para moich serdecznych przy 
jaciół uwielbia prymityw. Ma­
ją własny samochód i nie są 
zależni w wyborze miejsca od 
FWP, ani od kieroioników 
pensjonatu.

Ładują swoją syrenkę po 
brzegi bambetlami, garnuszka­
mi, prowiantem, pakują butlę 
gazową, kuchenkę, foteliki, sto 
lik, dmuchane materace, jed­
nym słowem cały majdan tu­
rystyczny z wędkami włącznie. 
I jadą w ciemno. Podoba im 
się miejscowość, zostają. Nie 
podoba, szukają aż do skutku.

Przed pięciu jeszcze laty u- 
dawało się znakomicie. Już 
pierwszego dnia. Teraz z tym 
gorzej. Samochodowiczów przy 
bywa i wszystkie kąty, w któ­
rych do niedawna diabeł mó­
wił dobranoc, szczelnie są tu­
rystami zapchane. Gospodarze 
także zmądrzeli. Za kemórki, 
prawie cdiy rok leżące odło­
giem, żądają obecnie bajoń­
skich sum. W ubiegłym roku, 
moi znajomi zapłacili za dwie 
klitki ciasne i przewiewne, ty­
siąc czterysta złotych. Wygódka 
w podwórzu, jedna pompa na 
pięć gospodarstw, romantycz­
ne oświetlenie — lampa nafto­
wa, lub świece. A po chleb i 
papierosy, paskudną drogą trze 
ba jeździć ponad sześć kilo­
metrów.

Cała zimę moja przyjaciółka 
narzekała.

— Co to dla mnie za waka- 
cje? Ta sama robota, co w do­
mu, tylko w o ile podlejszych 
warunkach! Cały miesiąc ma­
rzyłam o zlewozmywaku i ła­
zience! I jeszcze dopłaciłam 
tyle pieniędzy do tych niewy­
gód! Nie jadę tam w tym roku!

Przypuszczam jednak, źe ko­
bieta się złamie, bo powietrze 
w tej dziurze było autentycz­
nie świeże, jezioro mącone tyl­
ko pluskiem ryb, a las dziewi­
czy — nieskalany puszkami 
po konserwach, papierkami,

Diagram nr 33
(„Szachmaty w ZSRR“, 1933 r.) 

Mat w 3 ruchach

FINALISTA FISCHER 
O PIĘĆ PUNKTÓW LEPSZY

Sprawa została rozstrzygnięta. 
Zakończyli' się półfinałowe spot­
kania pretendentów do tytułu sza.

9 18 05 — „Walter and connie”
— powtórzenie kursu języka 

angielskiego: 18.35 — „Z prasy 
technicznej”: 18.45 — „Świadkami 
były książki” — reportaż filmowy; 
20.05 — „Przewodnicy turystycz­
ni”; 21 — „W cztery świata stro­
ny” reportaż S. Szwarc-Bronikow 
skiego ode. VIII (Kanada I); 21.45 
— ..24 godziny”: 21.55 — Kino Wer 
sji Oryginalnej — „Cichy Don”. 
Cz. I radzieckiego filmu fab.

CZWARTEK
y 17 — Międzynarodowy mityng 

skorupkami jaj i pustymi bu­
telkami.

A może inni samochodowicze 
już odkryli ten zakątek? Nie­
stety. coraz mniej jest miejsca 
dla ludzi szukających ciszy na 
tak zwanym łonie natury. A 
co będzie w roku dwutysięcz­
nym, gdy ludzkość ilościowo się 
podwoi? Strach pomyśleć!

Zastanawiam się, co zrobić z 
moim urlopem. W Bułgarii tłok 
taki sam, jak w Sopocie, Od­
pada. W Kołobrzegu pokój kosz 
tuje dwa tysiące złotych, a 
przed stołówkami kolejki. Ża­
den wypoczynek!

Już dawno nie byłam w Mię 
dzyzdrojach. Można by wysko­
czyć na dwa tygodnie. Dzwo­
niłam do Orbisu. Kwatera pry­
watna plus wyżywienie w pen­
sjonacie — tysiąc dziewięćset 
złotych. Do tego koszty przejaz 
du, tłok w pociągu i na plaży, 
a także licho wie, jak daleko 
ta kwatera oddalona od sto­
łówki. Dziękuję, wcale mnie 
to nie nęci!

Puszczykowo, Puszczykówko 
— bliżej. Pokoje za tysiąc i 
tysiąc pięćset złotych znośne. 
Może to jednak trochę zbyt 
blisko Poznania? Znajomi za- 
czną sobie przypominać że ist­
nieję, a ja wołałabym przez 
miesiąc od nich odpocząć...

Dosyć długo byłam niezdecy­
dowana. Dziś postanowiłam. 
Poproszę kuzynkę o klucz do 
jej działki. Będę tam chodziła 
w piękne, słoneczne dni. Spa­
cer dobrze robi na linię, a w 
ogródkach najlepsze powietrze 
w Poznaniu- Oaza zieleni. 
Oprócz tego działkowicze, prze 
ważnie emeryci, nie mają zwy­
czaju otwierać na cały regula­
tor tranzystorów, nie wrzesz­
czą, nie wodzą za sobą chma­
ry krzyczących dzieci.

Będę się opalała, wąchała 
kwiatki, słuchała śpiewu pta- 
ków, zrywała z drzew oruoce. 
Będę robiła głębokie wdechy i 
wydechy. Wieczorem zas wrócę 
do pokoju, którego nie potrze­
buję dzielić z obcymi, antypa­
tycznymi babami. Do mojego 
własnego pokoju, na mój włas­
ny, wygodny tapczan.

A w dni słotne, nie będę mu- 
siala z nudów grać w brydża, 
pić wódki, obgadywać współ- 
wczasowiczek. Zajrzę do re­
dakcji. Koledzy na urlopach, 
może uda mi się upchnąć ja­
kiś dodatkowy felietonik?

MAGDA STRUMIAN

chowego mistrza świata. Na ame­
rykańskim froncie w Denver 
(stan Colorado) Fischer rozgromił 
duńskiego arcymistrza Larsena, 
na radzieckim zaś Petrosjan prze­
ważył szalę zwycięstwa w długo­
trwałym pojedynku z Korcznojem. 
Za kilka tygodni nastąpi finałowe 
spotkanie Fischera z Petrosjanem. 
Opinia sportowa na całym śwlecie 
oczekuje z ogromnym zaintereso­
waniem tego meczu. Niewątpliwie 
ekschampion zechce wziąć rewanż 
na Fischerze za porażkę jakiej 
doznał od niego w słynnym me­
czu stulecia ,,ZSRR — Reszta Swia 
ta“. Przegrał wtedy 1:3. To było 
przed piętnastu miesiącami. Obec­
nie szanse Petrosjana wydają się 
jeszcze bardziej nikle.

Natomiast wyżej w górę poszły 
akcje Fischera. Świadczą o tym 
rezultaty meczów eliminacyjnych 
w cyklu mistrzostw świata. Fi­
scher uzyskał dwakroć 6-punkto- 
wą przewagę nad swymi przeciw­
nikami — Tajmanowem 1 Larse. 
nem, podczas gdy Petrosjan z 
Huebnerem i Korcznojem wygrał 
zaledwie różnicą jednego punktu. 
Trudno oczywiście stawiać znak 
równości pomiędzy silą gry part­
nerów Fischera, a Petrosjana. Nie 
mniej relacja punktów — sześć do 
jednego — ma swoją nieodpartą 
wymowę.

2 28 — ..Pan Geldhab” — spek­
takl TV NRD: 21.35 — „Kuku- 

saj Girls” — japoński program roz 
ry wkowy.

PIĄTEK

118 — „Ich dwoje 1 chłopiec” — 
bułgarski film fab.: 17 — Dla 

dzieci — „Pora na Telesfora” — 
„Rozmowy ze smokiem”. „Na in­
nej planecie” — film czechosło­
wacki. „Tajemnicze podziemia” — 
film polski; 17.50 — ..Nie tylko dla 
pań”; 18.10 — ..Kobieta współczes­
na”: 18.25 — „Magazyn Medycz­
ny”; 18.55 — „Magnetofony pra­
dziadków” — węgierski program 
rozrywkowy; 19.10 — „W grodzie 
Giedymina” — renortaż z Wilna; 
29 — „Graja orkiestry dęte”: 20.30 
__ ..Kraj” — tygodnik społeczno- 
polityczny.

2 — Włodzlmłerz Zohn z cy
k)u — „Nasi współcześni”;

20 05 — Film TV? — Roman Brat- 
nv — „Kolumbowie”. Ode. V pt. 
„Śmierć po raz drugi”; 21 — „24

Z ksiqżkq na ty

Dawne i
Bez szczególnego prze­

jęcia sięgnąłem po 
książkę Bohdana Droz 

dowskiego „Albion od środ­
ka", z podtytułem: „Dziennik 
tych wysp“. Autora znam ja­
ko pisarza wytrawnego, świa 
domego środków wyrazu, 
umiejącego zaciekawić i 
umiejącego, co dla pisarza 
jest tak ważne, patrzeć. Wie 
działem, że przebywając kil­
ka lat na eksponowanej pla­
cówce dyplomatycznej w 
Londynie, zetknął się z An­
glią od środka, że wiele tam 
mógł dostrzec i przemyśleć. 
Ale, przyznaję ze skruchą, 
nie spodziewałem się, że ten 
dziennik, świadomie prowa­
dzony, z pisarskim jednak za 
mysłem, stanie się lekturą 
tak pasjonującą, nadomiar w 
jakiś sposób zarazem nieja­
ko powieścią, jak sam autor 
dodaje, „nieomal sensacyj­
ną". Bo też przenikliwość 
obserwacji z jednej strony, 
frapujący komentarz z dru­
giej, umiejętność zaciekawię 
nia z trzeciej - powodują, że 
raz jeszcze poznajemy An­
glię, częstokroć z zupełnie 
nowych stron, Anglię, kra] 
zawsze zaskakujący, nieco 
dziwny obyczajem i historią, 
swą aktualną sytuacją.

To chyba naileosza książ­
ka Leona Wantuly, pisarza 
śląskiego, górnika z zawodu, 
z każdą nową pozycją ugrun 
towującego swoje nazwisko. 
Kto wie, czy pisarstwo Wan- 
tuły, inne zresztą zupełnie w 
rodzaju, tak jak pisarstwo 
Wilhelma Szewczyka, nie za­
pełni luki po nieodżałowa­
nym Gustawie Morcinku. „Ro 
mans Luizy", to ambitnie, 
epicko pomyślana opowieść 
o dziejach wsi śląskiej bez­
pośrednio w pierwszych la­
tach powojennych, gdy życie 
od nowa się dopiero formuje, 
gdy z jednej strony jest w lu 
dziach szalone samozapar­
cie i pasja odbudowy, a z 
drugiej cwaniactwo i żądza 
dorobienia za wszelką cenę.

Prognostyki zbliżającego się me 
ezu oparte na punktowych speku­
lacjach mogą się okazać zawodne. 
Ale jedno jest pewne, że walka 
obydwu arcymistrzów będzie nie­
zwykle zacięta.

Oto zapis 3 partii meczu półfl. 
nałowego w Denver:

OBRONA SYCYLIJSKA
Robert Fischer (USA) — 

Bent Larsen (Dania)

1. e4 c5 2. Sf3 dG 3. d4 cd 4. 
S:d4 Sf6 5. Sc3 ScG 6. Gc4 eG 7. 
Gb3 Ge7 8. Ge3 0-0 9. f4 Gd7 10. 
0-0 a6 11. f5 HcS? 12. fe G:e6 13. 
S:e6 fe 14. Sa4 Wb8 15. Sb6 He8 
18. G:e6! Kh8 17. Gf5! Se5 18.
IId4 Hh5 19. Sd5S:d5 2O.H:d5He2 
21. Ga7 Wbe8 22. Wf2 Hb5 23. 
c3 Gh4 24. g3 H:d5 25. ed GfG 26. 
Wafl Sc4 27. Ge6 Wa8 28. 
Gd4G:d4 29. cdW:f2 30. W:f2b5 
31. Kfl K6 32 h3 Śa3 33. Ke2 Wa7 
34. Wf8 ! Kg7 35.Wd8 b4 36. W :d6 Sb5 
37. WbG S:d4 38. Kd3 S :e6 39. 
W:e6 a5 40. Kd4 KN 41. We2 i 
czarne poddały się.

Rozwiązanie trzvchodówki (p. 
diagram nr 33): 1. Hf6-h4.
1. ...Wb4 2. Hc4! W :c4 3. Sb3X
1. ...W:h4 2. Sb3! Kc4 3. Se5X
1. ...a4 2. Hf2 a3 3. b4X. 1. ... 
W:d2! 2. K:d2 a4 3. Hb4X.

godziny”: 21 10 — „Pokolenie Hi­
roszimy” cz. II z cyklu „Spotka­
nie z jazzem”: 22.19 — „Walter 
and Connie” — kurs języka an­
gielskiego.

SOBOTA
7 18 1 21.58 — „Zemsta O AS” —

francusko-włoski fil/n fab.;
16.30 — „Patronat”; 17 „Maga­
zyn ITP”; 17.15 — „Na szlaku” — 
program turystyczny: 17.40 — No­
wości wydawnicze miesiąca 
omówi Wacław Sadfco^sk': 17.50 — 
„Artyści areny” — prhęram cyr­
kowy; 18 15 — „Spotkania z przy­
roda”; 18.40 — ..W stre/ne morza” 
— renortaż: 20.20 — J.Uśmiech i 
piosenka francuska”. ; Scenariusi 
Ryszard Czubaczvńskl Reżyseria: 
Jerzy Woźniak. Wykonawcy: ak­
torzy scen łódzkich: 21.35 — Wia- 
don|ości sportowe: 23.15 — „Sam 
zorałem z tei ferajny” — śpiewa 
Jarema Stępowski.

9 „Walter and Connie” — powtó 
rżenie kursu jeżyka angielskie

?o; 18.45 — „U naszych przyja­
ciół” — ..Karuzela” „Złote kar­
ty": 20.20 — ..Kto mu otworzy 
drzwi” — rumuński film fab.: 21.30 
— ..Tworzenie tańca” — radziecki 
film baletowy: 22.29 — . 24 godzi­
ny”: 22 38 — „Program II propo­
nuje”.

CODZTFNNTF; w programie I ! TI: Dobranoc — 19.20; Dziennik lub 
Monitor — 19.30 (b)

niedawne
Jeszcze pętają się bandy 
Wehrwolfu. Przebogata gale­
ria typów, charakterów, po- I 
staw ludzkich. Wiele kocha- I 
nia, i tej miłości prawdzi- I 
wej, głębokiej, choć często j 
nieszczęśliwej, i tej taniut- 9 
kiej, nic nie wartej. Wszystko i 
osadzone w krajobrazie ślą- i 
skim, hałd, wyciągów, korni- | 
nów, a tuż nieopodal rozleg­
łych przestrzeni zielonych.

Albin Siekierski sięgnął po 
ciągle zbyt mało znaną, a 
jakże frapującą tematykę pow 
stań śląskich, wspaniałego 
zrywu ludowego mieszkań­
ców ziemi śląskiej. „Ku gó­
rze nad rzeką", jest próbą 
ukazania wycinka trzeciego 
powstania śląskiego, wycin­
ka jednak na tyle szerokiego, 
by przedstawić mógł cało­
kształt problematyki, zarów­
no od strony bezpośrednich 
działań wojennych, jak i ku­
lis politycznych. Książką na­
pisania jest zadzierżyści^, z 
rozmachem, postaci t^ohate- 
rów zarysowane wyrażiśc>e. 
wątki fabularne dobrze zdra- 
matyzowane.

Temat ostatnich miesięcy 
wojny i początków życia w 
wyzwolonym kraju pasjonuje 
ciągle pisarzy tak starszych 
jak i młodych pokoleń. Do 
tematu tego sięgnął w no­
wej swojej powieści Zbig­
niew Kiwka. „Carina", to nie 
co lirycznie, nastrojowa 
skreślona opowieść o ma­
łym miasteczku wyzwolo­
nym przez wojska polskie, 
miasteczku, gdzie dotrwała 
spora grupa ludności rodzi­
mej polskiej, gdzie zarazem 
sprawy narodowościowe po­
splatały się ze sobą dziwacz 
nie i wiele trzeba włożyć wy 
silku w pełne ich rozumie­
nie. Czas ciągle jest niespo­
kojny, wojna gdzieś dalej 
trwa, dobiegając i do' wyzwo 
lonych terenów swymi okrę- 
tnymi echami. W tym wszys­
tkim tkwią ludzie, żołnierze, 
strzegący ładu, stykający 
się z nowymi, nieznanymi 

t im potąd zjawiskami. Poja­
wiają się uczucia, miłości ale 
i nienawiści, zawierają nowe 
sojusze i nowe powstają po­
działy.

Rzadko wspominam tutaj 
tomiki poetyckie, ale dla 
„Wierzb polskich" Tadeu­
sza Kubiaka, jak i poprzed­
nie książki, wydanych przez 
MON, czynię to z całą sa­
tysfakcją. Tomik zawiera wy 

. brane utwory z różnych lat, 
niektóre pisane jeszcze w 
czas okupacji, publikowane 
w prasie konspiracyjnej, inne 
z najświeższych dni. Kubiak 
jak mało kto żarliwie i w 
sposób piękny kontynuuje 
tak zawsze istotny w Polsce 
nurt pieśni i poezji żołnier­
skiej. Gdzie wiara w słusz­
ność sprawy, twardzizna żoł­
nierskiej walki graniczy z tęs 
knotą, z lirycznym odczuwa­
niem urody polskiej ziemi, z 
jej ukochaniem. Urocze są 
te wiersze i opowieści poętyc 
kie, tak bardzo sercu bli­
skie.

EUGENIUSZ PAUKSZTA

NIEDZIELA
1,.Przyporriinamy. radzimy”: 9

— Dla rńłodych widzów — 
„Sport i zabawa” — program TV 
Dziecięcej NRD (z Drezna); 10 — 
..Ślub z przeszkodami” — film 
fab. USA: 11.40 — „Kename i Yo- 
kichi” japoński film popularno­
naukowy: 12 55 — „Przemiany”; 
13.25 — Rzeszowskie zespoły regio 
nalne z Rzeszowa Trzciany i Sie- 
teszy; 14.10 — Sylwetki X Muzy — 
Jacek Fedorowicz: 14.40 — „W 
obiektywie” — notatnik filmowy; 
15.10 — ..Debiuty Opole 71”: 16 — 
Sprawozdanie z meczu piłki noż­
ne! o mistrzostwo I ligi „Gwar­
dia” (Warszawa) — „Zagłębie” 
(Wałbrzych). W przerwie ok. godz. 
16.45 — Polska Kronika Filmowa; 
17.45 — Z cyklu: „Szlakami zabyt 
ków” Pocztówki warszawskie; 
18.15 — Studio Współczesne — Ta­
deusz Różewicz — „Grupa Laokón 
na”. Reżyseria i realizacja TV — 
Olga Linińska; 20.05 — „Ogień na 
oceanie” radziecki film fab.. 21.15 
-- ..Bar pod Gwiazda” — program 
ćstradowy; 21 45 — Magazyn spor­
towy.
9 ..Gubernator” — film fab.

USA; 20.05 — „Nowa Poezja 
Polska” — Wiersze Jana Zycha 
..... na odleełość pamięci”: 20.?n —. 
..Próba pieśni” — renortaż. Fol­
klor warszawski: 21.10 — ..Listy 
śniewa.jace”. Ode. IV. Tekst 
Agnieszka Osiecka, (b)



® Sprzedaż

II Ogólnopolska Spartakiada Młodzieży

Poznań III w ogólnej punktacji
W piątek, w przedostatnim dniu finałów II Ogólnopolskiej Sparta­

kiady Młodzieży, walczono o medale ostatnich konkurencji w boksie, 
zapasach w stylu klasycznym, szermierce, strzelectwie i podnoszeniu 
ciężarów. Program sportowy wielkiej imprezy został zakończony. W 
sobotę w hali katowickiego Baildonu przedstawiciele wszystkich ekip 
wezmą udział w uroczystości zamknięcia II OSM.

Międzynarodowy mityng 
na stadionie „Skry“

W piątek — 5 sierpnia o godz.
16 rozpocznie się na stadionie

Sprzedam magnetofon 
radio tranzystorowe, t
324-24 od 16.00. 14649g
Sprzedam prasę mimośro 
dową 25 ton lub zamienię 
na frezarkę uniwersalną. 
Wiadomość Ostrów Wiko
tel. 43-04. 12963g

Przedsiębiorstwo Obrotu Tworzywami Sztucznymi
CHEMIPLAST GLIWICE,

ul. Marchlewskiego 6, tel. 91-12-91
OFERUJE
w 1971 roku i

DOSTAWY
w latach następnych

„Skry” 
rodowy

Warszawie międzyna-
mityng

zorganizowany w 
dów 50-lecia tego 
tyngu startować 
polscy zawodnicy

lekkoatletyczny 
ramach obcho- 
klubu. W mi- 
będą wszyscy 

wytypowani do

Sprzedam „Zetor” niski 
po remoncie, części za­
mienne i snopowiązalkę
konną nową. 1630p

kraju na mistrzo-

szeroki asortyment toreb opakowaniowych

Przewodniczący Ogólnopolskiego 
Komitetu Spartakiad — Józef Rut­
kowski, dokonując wstępnej oceny 
finałów gigantycznej spartakiady 
stwierdził:

„Była to Impreza niezmiernie po­
żyteczna dla perspektywicznego 
rozwoju naszego sportu, dla jego 
dalszych sukcesów na arenie mię­
dzynarodowej. Spartakiada przynio 
sła szereg rezultatów na wysokim 
poziomie, rekordy krajowe i była 
wspaniała, niezwykle interesująca 
w rywalizacji indywidualnej, jak I 
w klasyfikacji międzywojewódzkiej. 
Obecnie w sporcie polskim może­
my mówić o planowej pracy z inlo 
dzieżą. Współzawodnictwo sparta­
kiadowe wyzwoliło znaczne rezer­
wy, drzemiące w terenie, wzmogło 
zainteresowanie sprawami kultury 
fizycznej i sportu wśród władz wo 
jewódzkich. Spartakiada miała 
swoisty urok, była wielkim prze­
życiem, świętem młodości, zdrowia 
i siły.

Niebagatelne wartości wniósł rów 
nież pozasportowy program impre 
zy. Młodzież często z peryferyj­
nych miast i miasteczek miała oka 
źję ujrzeć tętniący pracą Śląsk, za 
poznać się z pięknem tej ziemi. j€j 
historią i rozwojem. Wspaniała at­
mosfera sportowej walki oraz zna­
komite warunki w jakich rozegra­
no medalową batalię — będące za­
sługą działaczy, opiekunów i go-

twie sportowym. W dwóch ostat- stwa Europy w Helsinkach.
nich konkurencjach w strzel a-
niu z pd-6 oraz kbks-6 złote meda­
le zdobyli: junior poznańskiego 
Grunwaldu — Zbigniew Kurzawski 
i reprezentant Gwardii Katowice — 
Wiesław Zozgórńik.

Wyniki: pd-6 juniorów: 1. Zbig-- 
niew Kurzawski (Poznań) — 579 
pkt. 2. Adam Chmura (Warsza­
wa m.) — 577 pkt., 3. Zdzisław So- 
rys (Kraków m.) — 575 pkt. Kbks-G 
juniorów: 1. Wiesław Zozgórńik 
(Katowice) — 558 pkt.. 2. Jerzy Za 
rzycki (Zielona Góra) — 557 pkt., 
3. Zdzisław Moździrski (Łódź m.) 
— 556 pkt.

KOLARSTWO
W ostatnim dniu rozgrywanych 

w Kaliszu zawodów w kolarstwie 
torowym odbyły sie dwa pozosta­
łe finały, w sprincie i w wyści­
gu drużynowym na 4 km. W sprin 
rie zwyciężył Benedykt Kocot z 
Opola, w czasie 12.6 sek. Poko­
nał on no zheietej walce Przemy
sława Keeln z Poznania. Kegel
bvł o 0.4 sek. gorszy. W elimina
ciach Kocot uzyskał najlenszy
czag dnia 12,1 sek.. a Kegel miał 
12.2 sek.

W wyścigu drużynowym na dy­
stansie 4 km zwyciężyła niespo-
dz?cwanie renrezentacli Kielc
nnilepszym 
min. wygr

czasie dnia
w

57.5
z drużyna Ło-

dzie ostatni sprawdzian
Hę 
for-

my naszej czołówki. Obok Pola­
ków w zawodach weźmie udział 
ekipa USA oraz lekkoatleci z Wy 
brzeża Kości Słoniowej, z Austra 
lii, Senegalu i Republiki Mali. 
Program ■ jest bardzo bogaty, a 
organizatorzy spodziewają się, że 
na starcie stanie ponad 2U0 zawód 
hiczek i zawodników.

Ponadto
udział 4u osobowa
atletek

zawodach

lekkoat letów

weźmie 
lekko-

przygotowująca się
do

Bułgarii. 
Warszawie

w mistrzostwach
Europy w Helsinkach, (omb)

Bokserzy USA
w Warszawie

W piątek 30 bm przybyła do 
Warszawy samolotem via Londyn 
bokserska reprezentacja USA, któ 
ra 5 sierpnia rozegra na „Tor- 
warze” w Warszawie pierwszy po 
37 letniej przerwie mecz między 
państwowy z Polską.

W ekipie USA jest 12 pięścia­
rzy (w tym 6 Murzynów), z któ-
rych trzech występowało me-
czu przeciwko ZSRR. Sa to: O- 
Lewis w wadze milszej J. Muu'?. 
w lekkiej oraz F. Waszyngton w 
średniej. Lewis pokonał zaporoż 
ca, Muniz wygrał z Chromowem, 
a Waszyngton uległ Kazarianowi

spodarzy — wszystko to złożyło 
na wyjątkowo udaną imprezę.

się

STRZELECTWO

dzi woj. o 1.8 śek.
Wvniki techniczne: surint — 

1 Benedykt Kocot (Opole) 12.6, 
2. Przemysław Kegel (Poznań) 
13.0. 3. Sławomir Dominiak

Drużynę USA
Okęciu witali 
pieściarstwa.

na lotnisku na 
liczni entuzjaści

Zespół gości jest

W Piotrowicach zakończyły
spartakiadowe finały

się
strzelec-

Polki bliżej tytułu
mistrzyń świata

Polskie łuczniczki powiększyły 
swe szanse na odzyskanie tytułu 
drużvnowvch mistrzyń świata w 
łucznictwie. umacniaiac sie w pią 
tek na czele zespołowej klasyfi­
kacji XXVI mistrzostw świata w 
York.

Na długie odległości (70 i 60 m) 
Polki straciły wprawdzie kilka 
punktów do swych najgroźniej­
szych rywalek, nadal jednak na­
szą trójka: Maria Maczyńska —
J adWtga^Sżoszlei” Irena Szyd-
łowska prowadzi zdecydowanie z 
5215 pkt. przed broniącymi tytu-
łu reprezentantkami ZSRR — 
Pkt. i zespołem USA — 5171

Wyniki wieloboju kobiet 
trzech dniach mistrzostw:

5180 
Dkt

po

Dużą plantację wikliny 
korzystnie sprzedam. O- 
ferty „Prasa” Grunwaldz 
ka 19 dla 13766g.
Skuter Wiatka sfłzedam. 
Partyzancka 3a ni. 14, tei 
306-94 po godz. 15. 13725g

t? Samochódv
Sprzedam Warszawę Com 
bi stan idealny, lub żarnie 
nię na mniejszy za dopła­
tą. Ul. Grobla 17a m. 19a
II ptr. 14004g
Sprzedam okazyjnie wóz 
camping przewoźny. Wla 
dysław Miczyński, Po­
widz, ul. Strzałkowska 17.

1041 p
Trabant 600 — stan bardzo 
dobry pilnie sprzedam 
Poznań, Cegielskiego 8 m. 
15, tel. 534-37 do godz. 15.

14538g
Sprzedam 
przejściowego. 
Parking hotel

Wartburga
Oglądać 

Merkury.
12906g

Lokale
Dwa pokoje umeblowane 
wynajmę uczennicom. O- 
ferty „Prasa” Grunwaldz 
ka 19 dla 12238g.

*

i siatek bezwęzełkowych typu „Net!on“
• Torby z siatki „Mini nr 1” do pakowania wyrobów 

piekarniczych, warzyw, owoców itp. w porcje do
— długość toreb — 250 mm
— długość toreb — 350 mm
— długość toreb — 450 mm

0 Torby z siatki „Mini nr 2”

cena zbytu za 
cena zbytu za 
cena zbytu za 
do pakowania

1.000
1.000
1.000

cukierniczych, 
1 kg —
szt. — 180,— Zł 
szt. — 220,— zł 
szt. — 260,— zł

tokarów o dużej objętości i niewielkim ciężarze —
— długość toreb — 250
— długość toreb — 350
— długość tereb — 450

0 Torby z siatki „Caro” 
bardziej skupionym w 
— długość toreb — 250

mm 
mm

w porcje do 2 kg

cena zbytu za 1.000 szt. 
cena zbytu za 1.000 szt. 
cena zbytu za 1.000 szt.

nr 1 do pakowania towarów
porcje 
mm

— długość toreb — 350 mm
— długość toreb — 450 mm

• Torby z siatki „Romb” nr

do 2 kg —
cena zbytu za 1.000 szt.
cena zbytu za 1.000 szt.

— 230,— zł 
— 300,— zł 
— 370,— Zł 
o ciężarze

— 170,— zł
— 210,— zł

cena zbytu za 1.000 szt. — 250,—zł
i!

1 do pakowania towarów w porcje

— długość tereb — 250 mm 
— długość toreb — 350 mm 
— długość toreb — 450 mm

0 Torby z siatki „Romb” nr 2 i
szytyni przeznaczone 

długość toreb
— 550 mm
— 750 mm
— 500 mm

UWAGA HANDLOWCY!

cena zbytu za 
cena zbytu za 
cena zbytu za

1.000 szt. — 210,— zł
1.000 szt. 270,— zł

i
P

1.000 szt. — 330,— zł
nr 3. — Są to torby płaskie z dnem

do pakowania towarów w porcje do 15 kg 
nośność cena zbytu za 1.000 szt.

10 kg
15 kg

5 kg

cena zbytu za 1.000 szt.
1.800,— zł
2.150,— zł
1.700,— zł

Estetyczne i praktyczne opakowania z two-
rzyw sztucznych podnoszą sprawność handlu.

WSZELKICH INFORMACJI UDZIELA 
Dystrybutor oraz Zakłady Chemiczne „Termoplast” w Mąkolnłe, 
poczta Zloty Stok, telefon Złoty Stok 131.

K5183

li. Kielce 4:57.i. 2. Łódź woj
3. Łódź m. 4:59.7.

W łącznej Dunktacii 
wództw zwyciężył Poznań
okt. urzed Kielcami 24
Łodzią m. — 22 pkt. i Opolem 
18 nkt.

ZAPASY

woje- 
— 25 
nkt ,

Na zapaśniczych matach „Jan- 
tóru" w stylu klasycznym najwię
cel do powiedzenia 
zentanoi Katowic. 
Warszawy. Wszvscv 
liści zaprezentowali

mieli repre- 
Wrocławia i 
złoci medn- 

noziorn. któ­
ry nozwala im uczestniczyć w naj 
noważnieiszvch krajowych impre 
zach seniorów.

Oto rezultaty poznaniaków: w. 
do 65 kg: 1 Grz^eorz Witczak 
(Poznań). 2. Czesław Raszyszek 
(Warszawa m.). 3. Marian Stel­
mach (Wrocław).

Oficjalna punktacja finaTów II 
Ogólnopolskiej Spartakiady Mło­
dzieży: ■ »
1.Warszawa m.
2.
3.

TECHNIKUM MECHANICZNE 
I ZASADNICZA SZKOŁA ZAWODOWA

POZNAŃSKIEJ FABRYKI ŁOŻYSK TOCZNYCH
młody. Najwięcej walk — 148 ro­
zegrał reprezentant wagi pólśred- 
niel w. Daniels.

Kierownik zespołu Harry For- 
bes powiedział: Pięściarze polscy, 
z którymi wprawdzie przez wiele 
lat nie rozegraliśmy oficjalnego 
spotkania, mają u nas wysoką 
marke. Chcielibyśmy, aby repre­
zentacja bokserska Polski przyje­
chała w przyszłym roku do USA 
na mecz rewanżowy”, (omb)

Mistrzostwa Europy
koszykarek

W sobotę rozpoczynają sie W Ju
gosławii mistrzostwa Europy

W
Krańcowa

Poznaniu,
9, tel. 720-31, wewn. 540

PRZYJMUJE DODATKOWE ZAPISY 
na nowy rok szkolny 

kandydatów do klas I 
ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ

na wydziały
♦ tokarski
♦ ślusarski
0 szlifierski

Nauka w szkole

— chłopców i dziewczęta, 
— chłopców,
— chłopców i dziewczęta,
trwa trzy lata.

Przedsiębiorstwo
Upowszechnienia Prasy i Książki „Ruch” 

w Poznaniu
POSZUKUJE PILNIE 
na terenie miasta Poznania

pomieszczenia
o powierzchni ca 100 m kw.

z przeznaczeniem na archiwum zakładowe. 
Oferty przyjmuje Dział Nadzoru Gosp. i Zaop. 
FUPiK „Ruch”, Poznali ul. Zwierzyniecka 9,
I piętro, pokój 15.

9 Rożne
Do pracowni mechaniki 
precyzyjnej przyjmę zdol 
nego ucznia, zgłoszenia 
proszę kierować Poznań- 
Główna, ul. Smolna 17, w

M5299

@ Matrymonialne
Biuro Matrymonialne

1 Gapczenko (ZSRR)
2. Maczyńska (Polska)
3. Wilber (USA)
4. Szoszler (Polska)
5. Cook (USA)
6 Uamvas (Węgry)
7. Berelund (Szweda)
8. Szydłowska dolska)
9. Łorska (ZSRR) 
Zespołowo:
1 Polska
2. ZSRR
3. USA
4. W. Brytania

— 1810
— 1776
— 1772
— 1743

pkt. 
okt 
pkt. 
pkt.

5.
6.
7

— 1732 pkt.
— 1708 
— 1707
—. 1696 
— 1683

— 5215 
— 5183 
— 5171 
— 4854

A Prara franka

pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt.

(omb)

okt. 
pkt. 
pkt. 
pkt.

Potrzebna pomoc domowa 
do 9-miesięcznego dziec­
ka. Poznań, ul. św. Anto-
niego 52 m. 6. 13579g

Katowice 
Poznań 
Wrocław 
Bydgoszcz 
Gdańsk 
Szczecin 
Zielona Góra

10. Łódź m.
11. Lublin
1’. Warsnwa woj.
13. Kraków m.
14. Koszalin
15. Kielce
16. Olsztvn
17. Rzeszów
18. łódź woj.
19. Kraków woj.
20. Białystok

Poszukuje się osoby do 
opieki nad 4-miesięcz­
nym dzieckiem 9 godzin 
dziennie. Osiedle Jagiel­
lońskie 93 m. 3. 14594g

Dnia 27 lipca r. zmarł 
PROF. DR

WŁADYSŁAW KIEŁCZEWSKI
zastępca Dyrektora Instytutu Matematyki, Fizy­
ki i Chemii Wyższej Szkoły Rolniczej w Pozna­
niu, były kierownik Katedry Chemii Ogólnej.

W Zmarłym straciliśmy powszechnie cenione­
go przełożonego i kolegę, organizatora nauki, 
wychowawcę młodzieży, człowieka skromnego, 
prawego i wrażliwego na ludzkie sprawy.

Cześć Jego pamięci!
Pracownicy Instytutu Matematyki, Fizyki 

i Chemii WSR w Poznaniu.
14562S

tDnia 29 lipca 1971 r. odeszła od nas na zaw­
sze po ciężkiej chorobie, opatrzona Sakra­

mentami św., nasza ukochana matka, teściowa 
i babunia śp.

SEWERYNA MIKOŁAJCZAK
z domu KACHEL

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 
sierpnia o godz. 14.00 na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona
rodzina

2

Poznań, Bnińska 34a m. 3. 14667g
MB

tDnla 29 lipca 1971 r. zmarł po długich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 

św. śp^

STANISŁAW PRZYŁUSKI
por. rez. b. 17 pułku Ułanów Wlkp., odznaczony 

orderem Virtuti Militari.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 2 

sierpnia o godz. 16.00 na cmentarzu w Czempiniu.
W głębokim smutku pozostają

Borowo.
siostra i braterstwo

14610g

POZNAN, Grunwaldzka 19 
Źa treść i terminowy druk
• Druk

1362
853,5 
809
803.5 
707,5
650,5 
570
453.5 
446,5 
436
34G
344.5

pkt. 
pkt 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt.

293,5, pkt.
276
257
238
222,5
219

nkt. 
pkt. 
pkt. 
Pkt 
pkt.

88,5 pkt.

w koszykówce juniorek. Uczestni 
czy w nich 12 zespołów, w tym 
również reprezentacja Polski. Na 
Sze koszykarki wyjechały do Ju­
gosławii w następującym składzie: 
Anna Andrzejewska, Elżbieta Fo- 
ryszewska. Małgorzata Gołąbek. 
Janina Gorzelana, Ewa Jabłońska, 
Izabela Młynarczyk, Izabela Ryb 
czyńska Mirosława Michalak. 
Małgorzata Waga. Elżbieta Wal- 
kowiak, Ewa Kalińska i Lućy 
Berniak.

Zespoły uczestniczące w mistrzo 
stwach podzielone zostały na dwie 
grupy eliminacyjne. Grupę „A”
którei rozgrywki 
w miejscowości 
tworzą: Belgia.
Włochy, Polska i 
nv ..B” — mecze

toczyć sie będą 
Backa Topola, 

Szkoda. Izrael.
ZSRR. Do gril­
w Subotnicy — 

zaliczono: Bułgarie. Węgry, Holan 
dię. Szwajcarię. CSRS i Jugosła­
wie.

Do puli finałowej awansuią po 
trzy pierwsze zespołv z każdej 
grupy. Finałowe spotkania odby­
wać sie beda w Subotnicy. (omb'

Potrzebny kierowca młod 
szy rencista kulturalny 
na samochód osobowy wy 
jazd w teren i konserwa­
cja. Warunki bardzo do­
bre. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 14497g.

Profesor liceum udziela 
lekcji matematyki, fizyki, 
chemii, rosyjskiego, te’ 
672-502. 14474g

Okresową pracę przyjmę 
w zakresie finans.-księgo 
wej administr. — także te 
ren. Oferty ..Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 13968g.

Przyjmę dochodzącą pa-
nią do 
dziecka.

8-miesięcznegc 
Jeżyce, godzina

14.30. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 13544g.

Małżeństwo przyjmie do­
zorstwo Stare Miasto.
Warunek mieszkanie. O- 
ferty „Prasa”. Grunwaldz 
ka i9 dla 13522g.

Potrzebna pomoc do dziec 
ka, mieszkanie, wyżywię 
nie, wynagrodzenie za­
pewnione. Oferty „Pra­
sa”, Grunwadzka 19 dla 
13571g.

Poszukuję osobę, która 
zaopiekuje się dwuletnim 
dzieckiem we własnym 
domu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 13483g.

Potrzebna gospodyni na 
plebanię zaraz. Miejsco­
wość atrakcyjna. Bardzo 
dobre warunki. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 13687g.
Wykładowcy przygotują 
absolwentów szkół pod­
stawowych i zasadniczych 
szkół zawodowych do e- 
gzaminów wstępnych do
liceów techników d'a
pracujących oraz uczniów 
szkół średnich do egzami 
nów poprawkowych (ma­
tematyka, polski, języki 
zachodnie). Urbanowska 
36d m. 13. Zgłoszenia 
godz. 18—19. 10998”

Uczniowie w okresie nauki otrzymują wyna­
grodzenie.

Absolwentom zapewnia się zatrudnienie w Po­
znańskiej Fabryce Łożysk Tocz tych oraz możli­
wość dalszej nauki w 3-letnim Technikum Me­
chanicznym dla Pracujących.

Dojazd tramwajami linii nr 6, 8 1 19.
K528'-

godz. od 8—16. 12456g
Wynajmę garaż w okolicy 
Starówki względnie za­
mienię dzierżawę garażu 
z Winograd na Starówkę. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 14361g.

„Małżeństwo”; Poznań, Ii 
belta 29 poleca swoje u- 
sługi w kojarzeniu mał­
żeństw. Czynne godz. 15—
19. 12151g

Zamienię mieszkanie po­
kój i kuchnię Puszczyków 
ko na równorzędne Poz­
naniu. Obojętnie jaka 
dzielnica. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 12787g.

Wrocław zamienię dwupo 
kojowe mieszkanie z wy­
godami , na równorzędne 
w Wielkopolsce. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 1642p.

Przeprowadzki oraz inne 
przewozy wykonuję, tei.
304-93. 14260g

Kawaler przystojny wy­
kształcony na wyższym 
stanowisku dobrze sytuo­
wany, poślubi ładną, zgra 
bną, bezdzietną panią sre 
dniego wzrostu do lat 44. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 13366g.

Pracownicy poszukiwani

Leszno zamienię mie-
szkanie 38 m’ na mieszka 
nie w Poznaniu lub oko­
licy. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 13970g.

Magister na odpowiedział 
nym stanowisku poszuku­
je dla dwóch osób, kawa 
Terki względnie pokzpi z 
wejściem od klatki scho­
dowej w Poznaniu lub w 
Puszczykowie, Puszczy - 
kówku, blisko stacji ko­
lejowej. Oferty „Pras.*” 
Grunwaldzka 19 dla 14492g.

Małżeństwo bezdzietne, 
członkowie spółdzielni, 
przyjmę na pokój. Poz­
nań, Kolskiego 42. 14349g

® nieruchomości
Kupię zaraz dom willo- 
yży wolnostojący, wyłą- 
czony. 4 pokojowy, kuch­
nia, łazienka, centralne, 
garaż, mały ogródek bli­
żej tramwaju, także przed 
mieście Poznania przy au 
tobusie podmiejskim do 
500.000 zł. Zgłoszenia No­
wak, Poznań, Wyspiań-
skiego 16. 14602g

Sprzedam 3 ha ziemi w 
Suchymlesie k. poznania. 
Jaszkaniec Artur, Kato­
wice. Informacja Posta- 
remczak Suchylas, ul. O-
bornicka 54. 1640p

Wojewódzki Zarząd Dróg Publicznych w Poznaniu 
dla podległego Rejonu Eksploatacji Dróg Publicznych 
w Gnieźnie poszukuje zaraz kandydata na stanowisko

GŁÓWNEGO księgowego wyższym lub
średnim wykształceniem i praktyką w budow­
nictwie.

Warunki płacy 1 pracy do omówienia w dziale kadr 
WZDP w Poznaniu, ul. Gajowa 6 lub w REDP w
Gnieźnie, Al. Reymonta 32. K5720

Okręgowa Spółdzielnia Pracy Usług Komunikacyj­
nych Emerytów PKP w Poznaniu, ul. Działowa 4 — 
zatrudni

KOBIETY i MĘŻCZYZN do prac porządkowych 
przy czyszczeniu wagonów osobowych w Po­
znaniu.

Pracę można podjąć natychmiast pełnym
względnie niepełnym wymiarze godzin tak w porze 
dziennej jak i nocnej.

Pracę w niepełnym wymiarze godzin można pod-

125P”.samochódTańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na, Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.
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Gdzie?
W ..KOZIOŁKACH”

K5835

Uwaga! Mieszkańcy Starołęki

SPÓŁDZIELNIA PRACY
FRYZJERSKO KOSMETYCZNA

W POZNANIU

ZAWIADAMIA

ZAKŁAD FRYZJERSKI NR 56

w Poznaniu, przy ul. Starołęckiej 48 (Pawilon)
CZYNNY W GODZINACH OD 7—22

ZAKŁAD ŚWIADCZY WSZYSTKIE USŁUGI WCHODZĄCE

W ZAKRES FRYZJERSTWA DAMSKIEGO, MĘSKIEGO 
I MANICURE.

P. T. KLIENTÓW PROSIMY UPRZEJMIE
O KORZYSTANIE Z USŁUG TEGO ZAKŁADU.

REDAGUJE KOLEGIUM: Marian Flejsierowlcz (sekretarz redakcji). Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew 
Wiesław Porzycki (zastępca redaktora naczelnego), Mieczysław Skapski, Zbigniew Szumowski. Lesław Tokarski (redaktor naczelny). 
• Telefony 611-21 łączy wszystkie działy. Redaktor naczelny 657-76. Zastępca red. naczelnego 657-18.' Sekretarz redakcji: 648-36
Sekretariat: 657-76 w godz 9—16 Dział łączności z czytelnikami: 657-18. Dział miejski: 659-39. Redakcja nocna: 430-73 i 453-31 
• Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa”. • Biuro Ogłoszeń: Poznań. Grunwaldzka 19, tel. 452-89 i 611-2L 

ogłoszeń redakcja nie odpowiada • Prenumeratą: wpłaty na kwartał, pół roku i rok przyjmują placówki Poczty i „Ruchu”. 
Poznańskie Zakłady Graficzne im. Marcina Kasprzaka, Poznań Zwierzyniecka 3. • Redakcja nic zwraca nie zamówionych rękopisów. Z-#

jąć w godz. od 6—10, 10—14, 
we wszystkie dni wzgl, w 
godnia.

Zgłaszający się do pracy 
II kat. wzroku i słuchu.

14—18, 13—22, 22—2, 2—6 
określonych dniach ty-

winni posiadać I wzgL.

Warunki płacy wg obowiązujących stawek w Spół­
dzielczość Pracy — prowizja.

Szczegółowych informacji udziela Dział 
Spółdzielni w Poznaniu, ul. Działowa 4, tel. 
wzgl. Kierownik Oddziału w Poznaniu, ul. 
myślowa 2, telefon 307-81.

Kadr 
593-2-1, 
Prze- 
K566')

Przedsiębiorstwo Kompleksowej Automatyzacji „Me
ramont”, Września, ul. Kościuszki 
zaraz do pracy na terenie Szczecina 
A. Warskiego (na delegacjach) — 
automatyki morskiej:

Ślusarzy montażystów 
automatyki mechanicznej, 
Ślusarzy - spawaczy z 
uprawnieniami spawalniczymi.

14 zatrudni
— Stocznia im. 
przy montażu

ze znajomością

odpowiednimi

płacę wg układu zbiorowego pracy przem. meta-
lowego bezpłatne zakwaterowanie w Szczecinie
i inne świadczenia socjalne przysługujące pracow­
nikom delegowanym. K5671
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Robót Instalacyjnych 
w Poznaniu, ul. Chudoby 24, tel. 593-48 — zatrudni

MASZYNISTÓW KOPAREK.
Praca w Poznaniu i miastach powiatowych woje­

wództwa poznańskiego.
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy w bu-

downictwie. K5580
Poznańskie 
w Poznaniu, 
trudni:

Przedsiębiorstwo Transportowe Handlu
ul. Wieruszewska 2 Junikowo. za-

MONTERÓW, ELEKTRYKÓW i BLACHARZY 
SAMOCHODOWYCH na zmiany, 
LAKIERNIKÓW SAMOCHODOWYCH na 2 
zmiany, 
ROBOTNIKÓW WARSZTATOWYCH na zmiany, 
TECHNIKÓW lub MISTRZÓW SAMOCHODO­
WYCH z wieloletnią praktyką do Kontroli 
Technicznej na 2 zmiany, 
KIEROWCĘ z I lub II kat. prawa jazdy z u- 
prawnieniami OPERATORA DŹWIGOWEGO. 
Ślusarzy z uprawnieniami SPAWACZY do 
naprawy pojemników, 
MURARZA, 
KIEROWCÓW z I i I! kat. prawa jazdy oraz 
PRACOWNIKÓW do transportu dla Razy przy 
ul. Wieruszewskiej 2 i Kazimierza Wielkiego 1. 
Kierowcy podejmujący pracę ładowacza otrzy­
mują dodatkowe wynagrodzenie.
KIEROWNIKA KONTROLI TECHNICZNEJ — 
wykształcenie wyższe techniczne łub średnie 
techniczne + długoletnia praktyka, 
KIEROWNIKA DZIAŁU NAPRAW i OBSŁUG 
TECHNICZNYCH — wykształcenie wyższe tech­
niczne lub średnie techniczne + praktyka. 

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Dział
Spraw Osobowych 
kowo.

ul. Wieruszewska 2 Juni- 
K5416

A GŁOS WIELKOPOLSKI
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Na razie budowa
w przyszłości sklepy i usługi

W najbliższym czasie przystąpi się w naszym mieście do 
budowy kilku pawilonów handlowo-usługowych, a także gas­
tronomicznych. Ich otwarcie nie nastąpi tak prędko, jako że 
cykle budowy trwać będą od 1 roku de 3 lat.

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g 10. 12.30, 15.30 „Winneloti 
i król nafty” (iug.-NRF 14 1.), g. 
18, 20.15 „Wahadło” (USA 18 1.); 
APOLLO — g. 15.30. 19.30 „Wyzwo 
lenie” (radź. 14 1.); BAŁTYK — g. 
12 ..Przystanek autobusowy” (USA 
14 1). g. 14, 16.15, 18 30, 21 „Niewol­
nicy” (USA 14 1.): CZTERNAST­
KA — g. 10, 12.30, 15 „Mario i Ni­
no” (włoski 14 1.), g. 17.30, 20 „Zło 
to Mackenny”: (USA 16 1.1: GONG 
— g. 10, 12, 16, 18. 20 „Gang Olsena” 
(duński 16 1.): GRUNWALD — g. 
17, 19.30 „Akcja Brutus” (poi 14 
1): GWIAZDA — g. 10 30. 13, 15.30 
18. 20. 15 ..Bitwa o Anglie” (ang. 14 
1.): KOSMOS — nieczynne; MAL­
TA — g. 15.45 „Powrót rewolwe­
rowca” (USA 14 1.). g. 13, 20 „Brat 
dr. Homera” (ług. 16 11; MINIA­
TURKA — g. 15.30 „Bajka o mro­
zie czarodzieju” (radź 7 1.), g. 
17.30. 19.30 „Hombre” (USA 14 1.1; 
OLIMPIA — g. 15. 17.30, 29 „Różo­
wa nantera” (USA 16 1.1: OSIE­
DLE — g. 16, 19 „Z dala od zgieł­
ku” (ang 14 1.1: PANCERNI AK 
— g. 17.15 „Powrót rewolwerow­
ca” CUSA 14 1.). g. 19.30 „Z zimna 
krwią” (USA 18 11: PAŁACOWF 
— g. 15. 17.30 „Hibernatus” (franc. 
11 11, g. 2o „Nic o niej nie wie­
dząc” (włoski 18 1.1: PRZYJAŹŃ — 
g. 16, 19 „Anna Karenina” (radź, 
1« 1 j: RIALTO — g. 15. 17.30. 20 
„Snrawa sumienia” (włoski 18 1.1; 
FIJAŁKA (Swarzędz) — g. 15. 17. 
19 30 „Ucieczka King Konga” (jap 
11 1.1; SCALA — g. 16. 18, 20 „Bzie 
ciol” (oni. 16 1.1: TĘCZA — g. 16.30 
„Olher” (ang. 11 1.1. g. 19.30 „Krai 
obraz po bitwie” (poi 18 1.1; WAR 
TA — g. 15. 17 30. 20 ..Białe wilki” 
(NRD 16 1.): WCZASOWICZ (Pusz 
czvkowol — g. 14.45, 16.45. 18.45
„Twarz anioła” (poi. 16 1.1: WIL- 
PA _ g. io. 12.30. 15.30 „Żandarm 
sic żeni” (franc. 11 1.1, g 18, 20 
„Kobieta kot” (jap 16 1.1. g. 22 „Mi 
raź” (USA 16 1.1: WRZOS (Luboń) 
— nieczynne: WRZOS (Mosinal — 
g 17. 19.15 „Nieśmiertelni Flin i 
Flan” (USA 11 l.L FOTOPLASTI- 
KON — g. 12—20 „USA — Wa­
szyngton — Nowy Jork”.

W sierpniu rozpocznie się 
budowę cd dawna projekto­
wanego piętrowego pawilonu 
na osiedlu im. K. Świerczew­
skiego (w okolicy ul. Bułgar­
skiej). Będzie to ostatni z pla­
nowanych obiektów handlo­
wych na tym osiedlu, należący 
do jednvch z większych. Z pro 
iektu bowiem wynika, że znaj­
da się w nim różnorodne skle­
py 1 usługi, a także pralnia 
oraz dwa bary — mleczny i 
espresso. W pawilonie zapro­
jektowano także pomieszczenie 
na bibliotekę Z racji właśnie 
zlokalizowania w nim rozmai­
tych branż stanowić on będzie 
mały dom towarowy. Zakoń­
czenie jego budowy ma nastą-

pić w III kwartale 1973. A 
więc mieszkańcy osiedla, zwłasz 
cza zamieszkali w okolicy ul. 
Bułgarskiej muszą się jeszcze 
uzbroić w cierpliwość. Dopie­
ro po oddaniu do użytku pa­

wilonu warunki zakupów znacz 
nie się tu poprawią.

Natomiast do budowy pierw 
szego pawilonu handlowego, 
składającego się z kilku seg­
mentów, przystąpi sie na O- 
siedlu Jagiellońskim. Fakt ten 
mieszkańcy tego rejonu Rataj 
przyjmą na pewno ż zadowo­
leniem. Do tej bowiem pory 
korzystają z usług nielicznych 
sklepów mieszczących się w 
małym budyneczku. Najczęś­
ciej więc zmuszeni są zaopa-

! DYŻURY
Interna, chirurgia ogóina. oku­

listyka — Państw. Szpital KUnhz 
ny im. Pawłowa, ul. Garbary 17. 
tel. 510-21

Laryngologia, neurologia — Pan 
stwowv Szpital Kliniczny im 
Święcickiego, ul Przybyszewskie­
go 49. tel. €7-12-31.
Psychiatria — Klinika Pwchła 

trvczna. ul. Szpitalna 29/33. tel 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł 
morskiego 20). wypadki uliczne 
tel 99; nagłe zachorowania w d- 
mu. tel. 666-66: dla Poznania po 
radv lekarskie tel 63"-35; pod 
stacle: ul Kórnicka 6 Bakowa ’ 
i Ugory 16 — całą d^bę: dla pow. 
poznańskiego tul Kościuszki 103) 
tel. 566-66 Podstacje: w Luboniu 
tel. 09: w Swarzędzu tel. 209 — 
czvnne cała dobę

Ambulatoria! internistyczne ful 
Chełmońskiego 20) — czynne cała 
dobę: pediatryczne (ul Chełmoń. 
skiego 20) — 15—23 nied? t świę­
ta g 8--23: stomatologiczne (ul 
Chełmońskiego 20) — czvnne od 
18—7 w niedziele I święta — cała 
dobę; chirurgiczne I — ul. Kórnic­
ka 8. tel 707-19 — cała dobę: chi­
rurgiczne n — ul. Kasprzaka 16 
tel 623-55 — cala d^bę: Labora­
torium szybkich analiz (Chełmoń­
skiego 20) — 7—23.

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz 18—23 niedz. i święta od 13— 
23: Grunwald (Kasprzaka 16 tel 
664-26); Jeżvce (Mickiewicza 31 
tel 420-37); Stare Miasto (Garba. 
ry 63. tel. 543-95); Nowe Miasto 
(Kórnicka 8 tel 710-81); Wilda 
(Dzierżyńskiego 149 tel. 318-65) 
Zgłoszenia wizyt w stacji PR. tel 
666 -66

Telefon Zaufania nr 586-87 
dyżuruje lekarz psychiatra lub 
nsvchoiog (czynny cała debel Nr 
522-51 porady prawne w zakresie 
snraw rodzinnych alkoholizmu 
oraz chorób wenervcznveh

Miejska Lecznica dla Zwierząt! 
Ul. Grunwaldzka 243 tel. 67-24-14 
od 8—21. w nocv nagłe wvnadki

Porady nrzeci walkoholowe. tel 
539-18 dyżury informacyjne w dni 
powszednie — g 8—19

Apteki: al Marcinkowskiego 11 
Główna 69, Kórnicka 24 (dyżur 
nocny).

RADIO

Sklepy papiernicze 
czekają na klientów
Z buchającej żarem ulicy 

weszłam do pustego i chłodne 
go sklepu papierniczego. Ko­
rzystałam z rzadkiego przywi 
leju; oto jako jedyny klient, 
b.- łam obsługiwana — i to je-

trywać się w artykuły w skle- 
istniejących po lewej 
ul. Zamenhofa.

pach 
stronie

Na życzenie mieszkańców

szcze jak! - 
sprzedawczyń 
Przekonałam 
na witrynie; 
opatrzyć się 
ny” nie jest

— Przez kilka 
jednocześnie, 

sie, że reklama 
„Już możesz za- 
na sezon szkol- 

zwodnicza. W
estetycznym sklepie MHD nr 
10, przy ul. Głogowskiej pa­
nie zza lady cierpliwie odpo- 
wiadałv: tak. tak, tak — na 
wszystkie moje pvtania. doty­
czące zaonatrzenia sklepu w 
pióra, piórka, długooisy ze­
szyty — takie i owakie, bliki 
i inne przyb^ry niezbędne 
dzieciom w nadchodzącym re­
ku szkolnym.

wspomnianego osiedla nastą­
piła ostatnio zmiana lokaliza­
cji tego pierwszego pawilonu. 
Stanie on bliżej ul. Zamenho­
fa, a nie jak poprzednio pro­
jektowano w głębi osiedla. 
Również i ten pawilon należeć 
będzie do większych w naszym 
mieścić. Pomieszczą się w nim 
sklepy z artykułami pierwszej 
potrzeby oraz kilka zakładów 
usługowych. Przewidziano w 
mm także bar szybkiej obsługi 
i tak konieczną na osiedlu — 
pocztę. Zanim jednak nastąpi 
otwarcie tego pawilonu upły­
nie jeszcze sporo czasu. Prace 
budowlane maja być bowiem 
zakończone w III kwartale 
1973 r.

W Poznaniu powstanie 
stacja obsługi Fiata
Im więcej polskich Fiatów 

schodzi z taśmy na Żeraniu, 
tym pilniejsza staje się obsłu­
ga techniczna eksploatowa­
nych wozów. FSO nie osiągnę 
ła jeszcze co prawda swych 
pełnych mocy produkcyjnych, 
ale trzeba się liczyć z faktem, 
iż już w tej pięciolatce w na­
szym regionie sprzedawać się 
będzie rocznie do 4000 Fia­
tów, które wymagać będą okre 
sowych przeglądów i napraw.

W związku z tym projektu­
je się w Poznaniu budowę no 
woczesnej stacji obsługi Fia­
ta, wzbogaconej o magazyn 
części zamiennych do ciężaró­
wek Star. O rozmiarach i wy- 
nosażeniu tego obiektu może 
świadczyć to. że stacja zosta­
nie zbudowana kosztem 100 
min zł na powierzchni 6 hekta 
rów. Zlokalizowana została za 
rondem na ul. Obornickiej.

Jak nas informują w oddzia 
le poznańskim Przedsiębior­
stwa Techniczno - Handlowe­
go Polmo - Behamot, który 
jest inwestorem, budowa sta­
cji rozoocznie się w 1973 r., 
a zakończy w dwa lata póź- 
n:ej. Bodzie to trzeci tego ro­
dzaju obiekt w Polsce, no War 
szawie i Katowicach, (zs)

’ Akcja „Kaponiera

Od poniedziałku - dalsze wyburzanie
Po przerwie, w poniedziałek, 2 sierpnia kontynuowane bę­

dą prace przy wysadzaniu sta. ego wiaduktu Kaponiery. Od 
bywać się one będą przez kilka dni z rzędu w godzinach 
od 16.30 do 18.30. W związku z tym zamknięty zostanie 
ruch tramwajowy, samochodowy i pieszy na Moście Uni-
wersyteckim i na pobliskich

Jak nas wczoraj poinformo­
wał dyrektor Zarządu Dróg, 
Mostów i Zieleni — Alfred To 
maszewski dotychczasowy stan 
robót jest daleko zaawanso­
wany i wszystko wskazuje na 
to, że będą one zakończone 
wcześniej niż projektowano. 

’ Zakładano bowiem całkowite 
wysadzenie starego wiaduktu 
do 31 sierpnia br.

Mimo przerwy przy wybu­
rzaniu starej konstrukcji 
przez ekipy wojsk inżynieryj­
nych, prace trwały nadal. Po­
legały one przede wszystkim 
na wywierceniu około 500 

.otworów na materiał wybu­
chowy. Ponadto wywieziono 
około 6000 m sześć, ziemi Do 
wyburzenia pozostało jeszcze
około 1700 
cji.

Dzisiaj 
udział w

ni sześć, konstruk-

wojsko biorące 
akcji „Kaponiera”

uczestniczyć będzie w podwle 
czorku tanecznym oraz obej-

Arena pełna życia

ulicach.

rzy seans filmowy w Pałacu 
Kultury. Natomiast w niedzie­
lę żołnierze zwiedzą m. in. 
miasto oraz spędzą czas nad 
jeziorem koło Stęszewa.

Organizatorami tych imprez 
są: Wojewódzki Komitet Kul
tury Fizycznej Turystyki
oraz Zarząd Dróg, Mostów i 
Zieleni, (a)

echa
Niekoniecznie młodzież

Raz t^lko padło 
nie — kiedy pytałam
prawki dla d zleci

słowo —y
o 

z
nierwszej, Zencwniono

wy- 
kłasy 
mnie

jednak, że złożono na nie za­
mówienie i wkrótce się poka- 
żą.

Sprawdziłam, iż równie do­
brze można dokonać zakupów 
od pineski do... bristolu, w 
sklepach MHD nr 1 przy al. 
Marcinkowskiego, MHD nr 14 
przy ul. Świerczewskiego oraz 
przy Starym Rynku. W tym 
ostatnim brakuje jednak, co 
gwoli sprawiedliwości należy

W najbliższym czasie roz- 
pocznie się jeszcze budowę ka­
wiarni i restauracji. Obiekt 
ten stanie na Ratajach, na 
Osiedlu Piastowskim. Jego od­
danie do użytku nastąpi w 
1973 r. Również na tym osied­
lu, lecz bliżej ul. Marchlew­
skiego, stanie duży pawilon 
PSS. Budowa jego jest rozpo­
częta, a zakończenie prac za­
projektowano na koniec wrześ 
nia 1972 r. (a)

Ponad 3 tysiące widzów bawiło 
się doskonale w czwartek na 
premierze cyrku NRD „Aeros“. 
W czasie trzygodzinnego pro­
gramu starannie przygotowane­
go tak pod względem repertua­
ru sztuki cyrkowej, jak i organi­
zacji dano dowód, że cyrk się 
nie przeżył, że w dalszym ciągu 
może być rozrywką przyciągają­
cą tysiące widzów. Warunkiem 
tego jest jednak poziom cyrko­
wej imprezy. A to „Aeros“ speł­
nia w stu procentach. Wielka to 
sztuka wiązania musicalu, które 
go najklasyczniejszym przykła­
dem w programie jest numer 
„tańczące fontanny" i muzykalni 
klowni, z klasycznym cyrkiem — 

tresurą zwierząt.

Droga wybrana przez „Aeros“ 
odpowiada gustom dzisiejszej 
publiczności. Aplauz z jakim 
spotkał się cały program, czte­
rokrotne bisy „tańczących fon-

Pożegnanie absolwentek
zanotować 
kartkowych.

zeszytów stu-

Odwiedzając sklepy papier­
nicze doszłam do wniosku, że
rodzice przebywający w Po­
znaniu, powinni skorzystać z 
okazji i obecnie już nie cze-
kając do września zrobić
niezbędne zakupy.

Dodatkową do tego zachętę 
stanowi ogłoszona w terminie 
od 15 czerwca do 15 sierpnia 
br. sprzedaż premiowana, któ
ra uprawnia do brania 
lu w losowaniu nagród 
wych, takich jak rower 
styczny, aktówka, 
szkolna i wiele innych.

udzia- 
rzeczo 
tury- 

teczka 
Nagro

dy te można obejrzeć w oknie 
wystawowym przy ul. Rataj­
czaka, a później kto wie — 
może we własnym domu.

(bm)

dźw. z międzypaństwowego trój-
meczu lekkoatletycznego

Węgry CSRS; 21
Polska 

Koncert
życzeń; 22.30 Sobotni non stop ta
necznv — cz. I; 
ny. z Warszawy.

WIADOMOŚCI:

9.16 Program noc

5.

szkoły medycznej
Wczoraj, choć wakacje szkolne trwają już ponad miesiąc, 

naukę zakończono w Państwowej Szkole Medycznej Pielęg­
niarstwa. Podczas uroczystości nastąpiło także wręczenie 
dyplomów 96 absolwentkom.

W imieniu szkoły serdecznie żegnała dyplomantki, życząc 
im równocześnie jak najlepszych wyników w pracy zawodo­
wej, dyrektor — Anna Bardzińska. Wkrótce staną one do 
pracy: większość — 61 w v f jewódzkich placówkach służby 
zdrowia, a 35 w poznańskich szpitalach Akademii Medycz­
nej i Wojewódzkim Szpitalu Dziecięcym.

Podczas uroczystości pożegnane także długoletnią pracow- 
niezkę służby zdrowia a ostatnie pełniącą stanowisko kie­
rowniczki szkolenia praktycznego we wspomnianej szkole — 
Wandę I.ubtańską. Jej przejście na emeryturę nie oznacza 
jednak wycofania się całkowicie z pracy. Bowiem jak zapew­
niła W. Luboińska pragnie cna pracować społecznie w Pol­
skim Komitecie Pomocy Społecznej.

Uroczystość zgromadziła m in. przedstawicieli KW PZPR, 
władz służby zdrowia i AM. Przybyli także na nią licznie 
rodzice uczennic i absolwentek oraz reprezentanci Komitetu 
Opiekuńczego — IICP. (a)

cetv. kwartety; Muzyczna

tann“ (rzecz 
cyrku) najlepiej 
tradycji tysięcy 
ku można coś 
Arena barwna i 
można nazwać

niespotykana 
świadczą, że do
lat istnienia cyr- 
niecoś wnieść, 

pełna życia. Tak 
świetny, barwny

program „Aerosu". Trudno wy­
różnić któryś z numerów, wszy­
stkie są na wysokim poziomie. 

Warto go zatem zobaczyć.
Na zdjęciu: grupa temposkocz- 
ków I budowniczych piramid w 
atrakcyjnym numerze — „7 osób 

o dwóch nogach", (jk)

W felietonie pt. „Kto się za­
opiekuje" („Głos" z 27. VII br) 
poruszyliśmy sprawę zdewa. 
stowanejj poczekalni na koń­
cowym przystanku autobuso­
wym przy ul. Zakopiańskiej. 
Pisaliśmy tam o potrzebie u_ 
przątnięcia .śmieci, gruzów — 
w ogóle o opiece nad tym 
przystankiem. Apelowaliśmy 
też do organizacji młodzieżo­
wych na Podolanach o troskę 
nad zachowaniem porządku w 
tym rejonie. Z listów czytelni­
ków nawiązujących do tego te 
matu warto zwrócić uwagę na 
różne sugestie, z których jed­
ną cytujemy:

„...uważam pracę społeczną dzie 
ci i młodzieży za bardzo ważną i 
wychowawczo niezbędną. Trzeba 
poznać trud pracy fizycznej, by 
umieć jako inżynier czy lekarz u- 
szanować pracę prostego człowie­
ka...”

Z cytowanego listu i kilku 
innych przebija słuszna inten­
cja czytelników. Może jednak 
trudniejsze prace, nie zawsze 
estetyczne (sprzątanie gruzów, 
śmieci) powierzyć ekipom u. 
tworzonym z inicjatywy korni 
tetów blokowych lub innych 
organizacji porządkowo-opie 
kuńczych? (now)

sygnał
| Tel 657-18, godz. 8.30-15

Dlaczego w nocy?

• Lokator z ul. Chudoby 3 py­
ta kiedy wreszcie rozebrany bę­
dzie zdewastowany i rozlatujący 
sie budynek stojący bezużytecz­
nie na podwórku posesji. Wokół 
budynku bawią sie dzieci. Spada­
jące cegły i tynk grożą wypad­
kiem.

• Na nowo powstałym przy­
stanku autobusowym linii nr 86 
przy ul. Niestachowskiej u wylo­
tu ul. Wojska Polskiego zapomnia 
no zawiesić rozkład jazdy. Pasa­
żerowie zwracaja sie jednocześnie 
z prośbą do dyrekcji MPK, by 
autobus linii „S” wracajacy ze 
Strzeszynka zatrzymywał się na 
tymże przystanku.

SOBOTA — PROGRAM I: Fala 
1322 m; 8.05 Dzień dobry, tu Re­
dakcja Społeczna: 8.10 Mozaika 
muzyczna: 8.45 Koncert życzeń: 
9 Melodie letniego nrzeilpołudnia: 
9.20 Dedvkuicmv II zmianie — 
Koncert rozrywkowy: 10 05 Posto 
je pamięci — fraem. now.; 10.25 
Kompozytor tygodnia — F. Liszt: 
19.50 Taiemnicze nanie z Sigirii — 
fel. prof dr M Boguckiej; 11 „La 
to z radiem”; 11.49 ABC rodziny; 
12.25 Melodie i rvtmv dla wszyst­
kich: 13 Letni espress z melodia: 
13.18 Pieśni ziemi rosyjskiej: 13.40 
„Wiecei. leniei taniej”: 14 Czv 
znasz te książkę?: 14.30 Przekrój 
muzyczny tygodnia; 15.05 Godzina 
dla dziewcząt i chłonców. Radio- 
ferie wśród przv’acf6ł: 15.45 Dla 
dzieci (proza czytana): „Maciek” 
— opow.: 16.05 „Czas i ludzie” — 
and. o problemach ZBoWiD-n; 
16.20 Gra Ork. N. Nawella: 16.30 
„Popołudnie z młodością”: 18.05 
„Lista nrzehojów Studia Rytm”: 
18.50 Muzvka i Aktualności: 19.15 
Dobry wieczór, zaczynamy: 19 30 
Wędrówki muzyczne no kraju — 
and. słowno-muzyczna; 20, ?o Kro 
nika Sportowa oraz sprawozd.

12.05. 15. 16. 18. 20. 23.

PROGRAM II; Fala
69.74 MHz; 6.30—14 39

c, 
24.

407 m

2. 2.55.

Przerwa
1 UKF

nracv nadajnika 497 m; 14.39 
Transmisja 1 nobvtu na Księży­
cu: 15.20 Letni koncert; 15 40 Me­
lodie rozrywkowe: 15.50 O czym 
nisze prasa literacka: 16.05 Muzy 
ka na parkiecie: 17.15 Niccole Pa 
ganini: Utworv na skrzypce i gi 
tarę: 17.25 .Graiaca szafa”: 17.55 
Radioe>press’ 18.10 Z cvklu: 
„Czas »rzvszłv — czas teraźniej­
szy”: 18.20 „Widnokrąg” — wyda- 
rzeńia opinie, refleksie ze świa­
ta nauki: 19.15 Muzvka; 19.36 Wie­
czór 1iteracko-muzvcznv: 19.31 
„Matysiakowie”: 20.91 Kompozy­
tor tygodnia — F. Liszt: 29.39 „Sa 
mo żvcie”’ 20.49 Z iazzoweeo ar­
chiwum: 21 25 „Musze iuż iść” — 
fragm. now. Jarosława Iwaszkiewi 
cza: 21.'O Echa słvnnvcb musica­
li: 22.30 Wiadomości snortowe: 
22.33 W sentymentalnym nastroju; 
22.45 Zesnół Dziewiątką: 23.15 Kon 
cert wieczorny: 0.05 Kalendarz ra 
diowv; 0.10 Program nocny z War 
szawv.

poczta UKF; 9 „Przygody barona 
Muenchhausena” — ode. 6 pow.; 
9.19 Melodie znad Morza Sródzieni 
nego: 9.39 Nasz rok 71: 9.45 Giu­
seppe Tartini — Sonata skrzypco­
wa g-moll „Z trylem diabelskim”; 
10.92 „Oi dana, dana” i inne dia­
belskie piosenkj: 19.15 Kwadrans 
ze znakiem zapytania: 19.35 Wszy 
stko dla pań; 11.45 „Seria C-L” — 
ode. 22 pow.: 12.25 Koncert muzy-

WIADOMOŚCI: 5. 6.30, 7 30, 8.30, 
19 30. 12.05, 15 30. 17. 18.30 . 22.

TELEWIZJA
SOBOTA — PROGRAM i! 10— 

11.20 — „Gwiazda bez blasku” — 
fab. film francuski (W-wa); 14 — 
Film krótkometrażerwy; 14.20 —Spe
cjalne wydanie

uniwersalnej; 13
górskiej anten 
kszlałca — gaw.

Na zielono-
15 Podróże

„Apollo-15” 
księżycowy’

„Eureki” —
Pierwszy spacer

15.20 — TV kurs rol-
15 16 Pocztówka

dźwiękowa z Madrytu; 15.35 Obraz
niczy — „Lato 1971”; 16 — Sprawo 
zdanie z trójmeczu lekkoatletycz-

WIADOMOŚCI:
23.50.

5.30, 16. 19. 22,

« Gł OS WIELKOPOLSKI A
31 Vił 1971 ) Nr 1«9 (B533)

PROGRAM III: 
nrnr fale krótkie

UKk 66-62 MHz 
nasma 20 31. 41

i 49 m: 7 50 Mikrorrcital Wojcie­
cha Młynarskiego; 8.95 Duety, ter

ki z wystawy i nie 
Muzyka w krzywym 
— czyli Spike Jones 
tości: 16.15 Muzyczna

tylko: 15 59 
zwierciadle 

szarga świę 
podróż do-

nego Czechosłowacja —
Węgry (Bratysława); 18

Polska —

Upał daje się wszystkim 
we znaki. Otwarte okna mają 
zapewnić dopływ świeżego po 
wietrzą do rozgrzanych i dusz 
nych mieszkań — ułatwić noc 
ny wypoczynek.

Ostatnio, mieszkańcy ulic:

• Dzielnicowy Zarząd Budynków 
Mieszkalnych informuje, że prace 
związane z naprawą dachu nad 
mieszkaniem nr 8 przy ul. Gąsio- 
rowskich 5 zostaną wykonane w III 
kwartale br.

Kosińskiego, Sikorskiego.
Czarnieckiego, Roboczej i przy 
ległych przeżywają koszmar­
ne noce. Przyczyną zbiorowej 
bezsenności są lokomotywy 
spalinowe ZNTK postawione 
na bocznych torach. Spalino­
we silniki lokomotyw robią

IDOIMOS
• Jak podała Komenda Woje­

wódzka MO, wczoraj w Wielkopol 
sce zdarzyło sie 8 wypadków dro 
gowych. Jeden z nich miał miej-
sce Poznaniu o godz. 16.50,

okolą świata; 16.45 Nasz rok 71; 
17.95 Ouodlibet czyli co kto lubi;
17.30 „Przygody barona Muench- 
hausena” — ode. 7 pow.: 17.49 
Klub grającego krażka; 18.29 An­
tologia miniatury muzycznej — 
etiuda: 18.35 Mój magnetofon; 19 
Pisarz miesiąca — M. Wańkowicz: 
19.15 Piosenki „z włoskiego buta”;
19.35 Romantyczne parafrazy — 
Mendelssohn — Liszt — Wariacje 
na temat marsza weselnego: 19.45 
Polityka dla wszystkich: 29 Muzy­
ka ze starych i nowvch nłvt: 21 
SP-71. start*. — reportaż: 21.29 Hu 
mor z jmnortii — magazyn rozryw 
kowv‘ 21.50 Onen tygodnia — J 
F. Ifaendel: „JuUusz Cezar”; 22.08 
Gwiazda siedmio wieczorów — 
trio Jaceuesa I owssiera; 22.15 Po­
wieść w wyd. dźw.: „Dwie królo 
we”; 22.45 Piosenki — erotyki; 23 
Fraszka polska; 23.95 Wieczorne 
snntkanie z Sbir1«v Paśmy; 23.59 
Śpiewa Charles Aznayour.

nik; 18.16 — „z 
zwierząt”; 18.40 - 
czesne; 18.55 — 
— film: 19.26 — 
— Monitor: 20.26 
blasku” — fab.
21.45 — Dziennik

kamera
Dzien- 
wśród

• Lektury współ 
.Artyści areny” 
„Dobranoc: 19.30 
— „Gwiazda bez 
film francuski;
22 — Wiadomo-

tak okropny hałas, 
dziej zmęczeni 
gą spać. Podobno 
naprawach zostają

że najbar 
nie mo. 
silniki po 

wypróbo-

ści sportowe i Kronika Centralnej 
Spartakiady Młodzieży: 22.20 — 
„Student żebrak” — operetka Car 
la Milloeckera. Wykonawcy: ak-

wywane czy też docierane na 
bocznych torach. Dlaczego jed 
nak operacje te przeprowadza 
się w godzinach nocnych. Te­
go zrozumieć nie można.

PROGRAM II: 18.05 — „W poszu 
kiwaniu starożytnej Aleksandrii” 
z cyklu — „Zapisano w ziemi” —
ode. 
zyn 
noc: 
Film

IV; 18.35 — 
artystyczny

.Sztuka” — maga-
19.20

19.30 -r- Dziennik: 
TYP — Roman

— Dobra-
20.05 —

Bratny —
„Kolumbowie” — „Oto dziś” — ode, 
IV; 21 — „Baba w Babie” — listy

Nie rozumieją tego również 
mieszkańcy wymienionych 
ulic, którzy spędzają ostatnio 
wiele bezsennych nocy, a któ­
rzy mają takie same prawo 
do pełnego wypoczynku, jak 
pozostali mieszkańcy Pozna­
nia.

przy skrzyżowaniu ulic Krzywons 
tego i Zamenhofa Motocyklista 
R. M. lat 31 i jego brat, pasażer 
E. M. lat 29. przewrócili się na 
rozlanym na jezdni oleju samocho 
dowym i doznali lekkich Obrażem

• Informacja MPK: Wczoraj o 
godz. 15.30 na przejeździe kolejo­
wym przez ul. Czechosłowacką w 
Poznaniu nieostrożna pracownica 
spuściła nieoczekiwanie szlaban 
na samochód z wieżyczka do na­
praw sieci tramwajowej, powodu­
jąc jego znezne uszkodzenie. 
Ofiar w ludziach nie było.

Poinformowała Straż Pożarna:
• W Trzciance spłonął transfor- 

rnator elektryczny. Stratv szacuje 
sie na około 80 tysięcy złotych.

• W Kamionce pow. Czarnków 
nieostrożni dorośli spowodowali 
pożar. Spaliła sie stodoła, chlew 
i szopa. Straty wvncszą około 50 
tysięcy złotych, (mb)

śpiewające. Tekst Agnieszka
Osiecka Reż. — Edward Dziewoń­
ski.

Chcemy wierzyć, że inter­
wencja dyrekcji ZNTK dopro 
wadzi do likwidacji źródła ha­
łasu. (za)

INFORMUJEMY
żegluga Bydgoska — Port Han­

dlowy w Poznaniu zawiadamia, że 
7 uwagi na niski stan wody w 
Warcie wstrzymane sa — do od­
wołania — rejsy „Dziwożon*”.


